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Prenumerata miesięczna „Głosu Polskiego” $ 
ze wszystkimi dodatkami wynosi w Łodzi zł. 4.50, za 
odnoszenie '- 40 groszy; z przesyłką pocztową w Kra- 
ju = zł. 5,—; Zagranicę -= zł. 7.20. 

Telefony „Głosu Polskiego” — sekretariat redakK- 
cja 2-99, ogólny redakcyjny 19-71; nocna redakcja i dru» 
Rarmia od godz. 9 wiecz: 7-00; administracjai eKspe- 
dUycja: 1.99. 
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$|Osłoszenia zaręczynowe i zaślubinowe 10 zł. 0908546 
Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są o 50 procent 
wy zaś firmzaśranicznych o 100 procent drożej oF 


wszechny w Lodzi 


rozpocznie się dziś o godzinie 2-ej po południu 
e ile Konierencja w województwie nie przyniesie pozytywnych rezultatów 


Dzień wczorajszy przyniósł nke-; ODŁOŻONA DO GODZINY 2-ej| zebrała sję „Komisja pięciu" oraz j niu, by w ten sposób dać 


znacztim odprężenie sytuacji strej- PO POLUDNIU., 

kowej i wyłonił, nicpewną zresztą,! Tak więc koniorencja, 

możliwoćć połnojowego załatwie ;dziś o golzimie 12-qj odbędzie się 

nia zatargi 
Dzięki wysiłkom medjatorskkim | zadecyduje ostatecznie 

p. wojewody Ossolińskiego, któryjCZY STREJK DOJDZIE DO 

obiecał udzielić całkowitego po-|SKUTKU CZY TEŻ W RAZIE 


m pana wojewody Osaf iskzieżo, | 


delegaci pracowników poszeze- 


która | gólnych imstytucji, 


Przedstawiciele „Komisji pięciu” 
złożyli szczegółowe sprawozdanie 
z przetftzgu kcytorencji w woje- 
wództwie i ve stanowiska praco- 


| dawców. Sprawozdanie to, po 


parcia, tym postulatom pracowni: | OSIĄGNIĘCIA POROZUMIENIA |"Fszerpujących debatach i wyja- 


czym, które uważa za słuszne i OSTANIE ZANIECHANY, 
mcóliwe do zrealbzowzbia, praco- 
wmicy zgodzili się na odbycie je- 


następ: : o godzinie 12-ej ad" 
szcze jednej bonienenaji porozu- epajacy ś p 


była się w województwie kist- 


Przebieg ckiia wczorajszego był 


śnieniach zostało przyjęte do wfa- 
domości, zebranie delegatów zo- 
stało następnie nozwiązane, z tem 
że delegaci mają e powtótt Ge ze- 
brać w godzinach wieczornych, ` 


ŚWIALECTWO DOBREJ WOLI 


ze stnony pracowników į wykazać 
że są onf zawsze gotowi do poki- 
jowego załatwienia zatargu, zaś 
do strejku uciekną sie tyllo w 
raziz konieczełśch, l 

Po powzięciu powyższej uchwa- 
ły przez „Komisję pięciu" zosta- 
ło powtórniie ltwołane ' zebranie 
delegatów robotniczych w celu 
powzięcia ostatecznej decyzit. 

Przedłożcki: stanowisko „Komi- 


miewawczej z pracodawcami na 
terenie wajewódz:wa. 


Zapadła późrią nocą uchwała 
zebrania -delegatów robotaćczych 
poszczególnych instytucji uzależ- 
niła rozpoczęcie streku od wyni- 
ków tej konferemicji, Akcja strej- 
kowa, która miała się poczztko- 
wo rozhocząć cd samego rama. Z0- 
stała 


Król i walka z endecią 


ofo hasła nowego bloku mg- 
narchistfów 


Niektóre kluby narodowe roz- 
poczęły akcję, mającą na celu 
stworzenie bloku monarchistycz- 
nego. Do bloku tego mają wejść: 
klub  chrześcijańsko - narodowy, 
ziemianie wileńscy, stańczycy i 
ugrupowania kresowe, Hasłem 


godzinna konferencja delegatów 
pracowników i pracodawiców, 

Szczegółowe snrawczdekłz z 
tej konBrenck podajemy na innem 
miejscu, W wyniku narad p. wo- 
jewoda Ossoliński postartrwii nwo 
łać na dzień dzisiejszy 


POWTÓRNĄ KONFERENCJĘ. 


Po zakończeniu obrad w woje- 
wództwie, o godzinie 5-ej po poł. 


sji pięciu“ o odłożenmiu strejku do 
godziny 2-ej, spotkało się z nfe- 
oczekiwanie i 

SILNA OPOZYCJA POWAŻNE- 


W międzyczasie  obradowała 
„Kortaisja pięciu”, Poddano szcze- 
śólewnj analizie obecną sytuację, 
Po długlej dyskusji przeważyło 
stanowisko, że | | GO ODŁAMU DELEGATÓW. 
NALEŻY ZACZEKAĆ NA WYNI-| Wywiązała się dluga í gorąca 

KONFERENCJI „Komisji přęciu“ dowodzili, że nie 
4 nie rozpoczynać ` akcji strejko- | można przystąpić do strejku przed 
wej przed godzłią 2-a Ho tad. |wryczożpacdcwi wszelkich dróg po- 


kojowiego załatwienia  zatargu, 
możliwość zaś taka istnieje driękń 
wysiłłktom p. wojewody 1 zwołanej 
konferencji, Z drugiej stromy opo” 
zycjoniści wywodziłi, że z wliełu 
względów, zarówno psychołogicz= 
tych, jak i techniidznych ' 
ROZPOCZĘCIE STREJKU DO- 
PIERO O GODZINIE 2-ej MINIE 
SIĘ ZUPEŁNIE Z CELEM, 

strejk taki -albo wogółe nie bę- 
dzie mógł być przeprowadzony, 
albo będzie posiadał bardzo małą 
siłę. 

Po burzliwych obradach w tej 
sprawie, zwyciężyło wreszcie, mó 
mo b, silnej opcłzycji, stanowisko 
„Komisji pięciu”, 

Rczpoczęcie strejku odłożone 
do godziny 2-ej po połudyiu, 

O powyższej uchwale, która 
zapadła o godz, 12-ej w mocy, 20- 
stał uiezwłocznie rawiadomiony 
pan wojewoda i komisarz rządu, 


Zmiany Konstytucji i pełnomocnictwa 
weszły z dniem wczorajszym w życie 
Dalsze debaty senatu w tych sprawach są zupełnie bezprzedmiotowe 


Nasz warsz, koresp. telefonuje: 
W dniu wczorajszym marsza- 


bloku ma być monarchja i walka |łek senatu, p. Trąmpczyński od- 


z narodową demokracją. 


Ataki Sowietów na Pal- 
SKg 


nie ustają w prasie 


Agencja sowiecka „Tass“ do- | 
nosi z Moskwy, że  „Izwiestja” j 


był godzinną konierencję z sena- 
torem Zdanowskim, przewodni- 
czącym komisji konstytucyjnej 
senatu, Ustałono, że posiedzenie 
komisji konstytucyjnej odbędzie 
się dzisiaj o godz, 11 zrana, a po- 
siedzenie plęnarne senatu dziś o 


wczoraj, dnia 4 b, m., w artykule (godz, 5-ej po południu, pomimo, 


wstępnym znowu uderzyły na 
Polskę, oskarżając ją o agresyw- 
ność względem Litwy i o dążenie 
do hegemonji nad Bałtykiem. 


Zinowiew nie na Syberii 


leez na lefnim urlopie 
Agencja sowiecka „Tass do- 
nosi z Moskwy, że wiadomości o 
tem. jakoby p. Zinowjew wyjechały 
na Sybir, są zmyślone. Zinowjew | 
wnajduje się, jak zwykle, na let- 
nim urlopie. 


Milion fon węgla 


wywizzliśmy w ciągu 20 dni 
lipca 
WARSZAWA, 4 sierpnia. — 
PAT, W pierwszych 20-tu dniach 
śpoz wywiezicno zatranicę 045-! 
łerdydrcgą lądowa i merską okele 
jedrega miliona 


skiego, i 


że ustawa o zmianie konstytucji i 
o pełnomocnictwach została już 
wczoraj w „Dzienniku Ustaw“ o- 
śłoszona, 

Rezolucja, która będzie wnie- 
siona na plenum senatu stwier- 
dza, że: 1) artykuły zmienione w 
konstytucji, stwierdzają możność 
dekretowania ustaw przez rząd i 
akceptowania ich przez sejm bez 
żadnego udziału senatu, w której- 
kolwiek fazie ich tworzenia, i 2) 
że jest konieczne istnienie trybu- 
nału, któryby jedynie był kompe- 
tentny do rozstrzygania wątpli- 
wości natury konstytucyjnej 


W dniu wczorajszym w godzi- 
nach przedpołudniowych wszy- 
scy ministrowie, a taltże prezy- 


dent Rzplitej 


nictwach dla rząda 


podnisali ustawę oi 
ton wegla pol- zmianie konstviucii i o pełnomoc-| 


„Dziennik Ustaw“ został wyda chę paraśrałów, dotyczących 
ny jeszcze wczoraj i dzisiejsze |»rzedstawiania izbom dekretów 
posiedzenie senatu, o którem |ustawowych. Redakcja ta zupeł- 


wspominaliśmy wyżej, jest zupeł- |nie wyraźnie stwierdza, że dekre- 

nie bezprzedmiotowe, © fty te winny być przedłożone sej- 
Tekst, ogłoszony w „Dzienniku(mowi i że tylko uchylenie ich 

Ustaw", zawiera sejmową redak- przez sejm pozbawia ich mocy. 


Nota sowiecka w sprawie Gdyni 


jest Kłamstwem dyplomacji berlińskiej 


Nasz warsz. koresp, telefonuje: pne. Rząd polski żadnej noty od 

Ze źródła miarodajnego dowia- |p. Wojkowa nie otrzymał i poseł 
dujemy się, że rozpowszechniane į sowiecki w Warszawie też o tem 
w Berlinie wiedomości z Moskwy | nie nie wie. 
o tem, że jakoby poseł sowieckił Wiadomość ta jest prawidopo- 
w Warszawie, p. Wojkow; złożył | dobnie dziełem niezręcznej pro- 
notę protestującą z powodu roz-|pagandy niemieckiej. 
budowy portu w Gdyni są zmyśko- j 

— 


Aa 
Deszcz sensacji o buntac h 
i rewolucji w Rosji 
płynie z niemieckich Kaźni kłamstw 


Prasa polska od kilku dni jest 
karmiona przez prywatne agencje 
telegraficzne sensacyjnemi wiado- 
mościami o buntach wojskowych 
i rewolucji w Moskwie, 

Wiodomości te, fak 
nas polskie koła miarodajne, 
ca ścisłe. 

Na zeceńz 


aoselstwa 


stwierdzić, że sytuacja polityczna 
w Miosluwie jak iw calłej Rosji 
jest zupełnie opamowama, a na 
bunty wojslkowe ami się mie za- 
nosi, ami ich nie było, 
informiuja | Dodać należy, że źródła tych 
nie sensacji należy szukać w Beczinie 

|| Gdańsku, skąd przedostały się 
je zapcrtów nsezego do polskich agencji pracewych. 
w Moskwie możnaj 


Uchwały rady ministrów 


Pomoce uezrokofnym — Usta- 
wa o cudzoziemcach — Rada 
prawnicza 
WARSZAWA, 4 sierpn'a, — 
(PAT). Dzisiaj w prezydjum rady 
ministrów odbyło się © godzinie 
17-ej pesiedzenie rady ministrów, 
w rezultacie którego uchwalony 
został m'ędzy innymi szereg wnio- 
sków minfstra pracy i opieki spo- 
łeczmej, zmierzających do przed» 
łużenia państwowej pomocy dora 

źnej dla bezrobotnych. 

Następnie rada ministrów przy- 
jęła ;przedłiżony przez ministra 
spraw wewnętrznych projekt noz 
porządzenia prezydenta Rzplitej o 
cudzoziemcach. 


W dalszym ciągu rada .mini- 
strów przystąpiła do rozważenia 
wniosku o utwcrzeniu przy mini- 
stersbwie sprawiedliwości rady 
prawniczej, której zadan*em ma 
być opinjowanie z punktu widze- 
nia prawnego prcjektów ustaw, 
wydawanych przez p. prezydenia 


Dyskusja szczegółowa nad po- 


| wyższym wnioskiem będzie wotł'e- 


ta jeszcze na następnem prs'edze- 
niu rady ministrów- 
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__Prawicowy ideał „porządku“ 


Do prawicy naszej stosuje się 
całkowicie znany, a niepochlebny 
aforyzm, że niczego się nie nau- 
czyła i niczego nie zapomniała, 
Dobiega już ósmy rok niepodłeś- 
łej Polski, wiele nowych rzeczy 
powstało w bliższym i dalszym 
świecie, a nasze grupy prawicowe 
nie podlegają ewolucji, nie dojrze- 
wają i pozostają tem, czem były 
w pierwszym roku naszego pań- 
stwa, Niedawno z racji wypadków 
majowych i najzupełniej biernej 
wobec nich roli prawicy jej uzna- 
ny autorytet wydał swemu obo- 
zowi rozpaczliwą atestację, Po- 
wiedział bez ogródek, że obóz z 
ludzi, dbających jedynie o swe 
skóry i o kieszenie, w  krytycz- 
nych momentach jest do niczego, 
gdyż pewne quantum odwagi į de- 
cyzji jest tym koniecznym warun- 
kiem, który nadaje sens i wagę 
wszelkim mniemaniom politycz- 
nym i społecznym, Skoro w da- 
nych grupach niema pierwiastków 
woli i ofiarności dla celów szer- 
szych, grupy te pomimo swych 
niesłychanych pretensji są właści- 
wie społecznem próchnem, nie- 
zdolnem do żadnej czynnej į twór- 
czei roli 

Jakiż był stosunek do naszego 
powstającego państwa żywiołów 
i ugrupowań prawicowych? Ra- 
czej negatywny niż pozytywny i 
w najśorszem tego słowa zna- 
czeniu — bierny, Ani koła zie- 
miańsisie, ani przemysłowe nie 
zorganizowały się dla pozytywnej 
pracy nad budowaniem państwa, 
nie wysłały odpowiedniej repre- 
zentacji do sejmu ustawodawcze- 
go. Zwłaszcza zdumiewającem 
było uchylenie się ziemian, któ- 
rzy wiedzieli, że do sejmu wej- 
dzie sprawa rolna, a pomimo to 
nie raczyli zadać sobie fatygi w 
jej obronie. Jak wiadomo, ziemia 
aie rozwiązali sprawy po swoje- 
mu, t, j, znaleźli usłużnych fak- 
torów w endekkach, którzy za po- 
kaźne subsydjum na wybory, pod 
jeli się bronić interesów właści- 
cieli rolnych, 

Sfery prawicowe nie okazywa- 
ły i bodaj dotychczas nie okazii- 
fa ambicji i pożądań politycznych. | 


lastyfuf węgierski 
w Berlinie 


Koszfem í miljona marek. „1 
BUDAPESZT, 4 sierpnia, Rządję 


węgierski postanowił założyć w: 


Nie rwą się bynajmniej do wła-jistnieć może tylko chaos i anar- 
dzy i jej trudy, oraz kłopoty chęt- |chja. Zgodziłyby się chętnie na 
inie pozostawiiyby komu isnemu. |każdy rząd, ale pod warunkiem, 
Przedmiotem ich pożądań i pre-|że im taki „porządek* zapewni, 

tensji nie jest władza polityczna, 


nie, czego chce wiaściwie ta pra-j;koła w okresach przedwojennych 
wica, jak ona wyobraża sobie u-i} I dzisiaj grupy prawicowe oka 
strój państwa i działalność wła-izują swe znamienne właściwości, 
dzy rządowej. Jak dawniej nie istnieją dla nich 
problematy polityczne w swej tre 


| 


| 


Robiły to w znacznej mierze ie, ni i nie 
lecz społeczna z taka, izka A rządy zaborcze, a przedewszyst- | "wa Ppa r a ZH ści i konsekwentmem rozwinięciu. 
ły przed wojną i o jakiej dotych- niem carski, który pomimo prze- |powiedzi, bo pragnienia, tych ży- Istnieją natomiast niewzruszone 
czas nie przestają marzyć, Wla- |rażających doświadczeń, pozostał |wicłów zamykają się całkowicie |Postułaty „porzadku“, a ten rząd 
dza ta opierała się na nujarzmie- | dla naszych żywiołów prawico-|w zakresie społecznym i zale- jest lepszy, który ich mocniej bro- 
r Mejk RZA "Bi psk ka ideałem „silnego rządw”,|dwie ocierają się o politykę — mi i strzeże, 
czy i przywilejack, ére | wolne Yr li „dyii A FA i . s: 
weg eei DOE Że oi p kóa WEB ke DRC tej sg kz „Po dniach konsternacji szerzy 
BAE f r J) i \ w ko ac! „prawicy ZUPA się dzisiaj w kołach prawicowych 
rondująca postawa naszej pra |myślność i niekonsekwencja, od-|nadzieja, że rząd obecny ‘stanie 
wicy za naczelnika państwa, ich |powiadająca zresztą ich niedolę-|się podporą „porządku”, oczywi- 
tym stanem rzeczy, że uważają bczustanne skargi na rzędy lewi-|stwu w zakresie czynu, Obchodzi[ście w tym skromnym zakresie, 
go za jedynie normalną organiza- |cy, nie odpowiadające bynajmniej |je tyłko „porzadek“ społeczny,jjaki w naszych „zepsutych“ cza 
cję życia zbiorowego, za „porza- |laktycznym stosunkom, nasuwały|co oznacza właściwie sumę wa-|sach jest możliwy. 
dek” sam w sobie, po za którym ;wciąż ludziom msyślącym pyta- |runków, z którymi zsosły się tej 


TV u EET 


H 


i 


Koła prawicowe tak się zżyły z 


J. Mazurski. 


DEB WAVE TA y 


LEEA N 


a 


uto rządzi Sowietami? 


Trzy osoby -- trzy ambicje 


W potęgującym się roz$warze|wanie nowego systemu politycz- (dzie rosyjskim widzi on tylko ma- 


obecnego kryzysu moskiewskiego 
trzy nazwiska rozbrzmiewają nai- 
głośniej: Stalin, Zinowjew i Trocki 
Są to trzy-charaktery, trzy psy- 


prymat, Co to za jedni? Do cze- 
go dążą? 
Stalin w rzeczywistości Józet 


Wissarjonowicz Dżuguszwili, lat 
49, syn włościanina z gub. tyili- 
skiej, z zawodu buhalter, od roiku 
1906 organizator partji bolszewic- 
kiei, później jej sekretarz i kiere- 
wnik miejscowy w Rosji, po rewo- 
lucji komisarz narodowości. twór- 
ca programu polityki narodowo- 
ściowej bolszewickiej, współtwór* 
ca konstytucji federacyjnej z dnia 


6 lipca1923 r,, organizator federa-j 
hzmu sowieckiego, po śmierci Le-l 


nina razem z Zinowjewem i Ka- 
mieniewem członek triumwiratu 
który rządził parlją a przez nią 
Rosją, Jedni nazywają go „cudow- 
nym” inni „żelaznym” gruzinem. 
Złożył wiele dowodów niewyczer- 
panej energji, odwagi, chytrości i 
zręczności politycznej, Jest wybi- 
inym talentem organizacyjnym, 
Jako sekretarz generalny partji 


komunistycznej, ma pod bezpo-! 


średnim swoim zarządem t. zw. 
„Uczraspred' czyli komisję ewi- 
dencyjno-kwalifikacyjną dla człon 
ków partji, Wskutek tego fakty- 
cznie kieruje partją, rozstawiając 
i używając jej ludzi według swego 
uznania i według swoich celów. 

Wykształcenie ogólne nie wielkie, 
Zagranicy ani języków obcych nie 
zna. Był tylko raz przez kilkana- 
ście dni w Krakowie, biorąc u- 
dział w ostatniej przedwojennej 
onferencji bolszewickiej, która 
dbyła się w marcu 1914 r. pod 
przewodnictwem Lenina w Czar- 


Berlinie instytut naukowy „Colle-inym Dunajcu. 


gium Ungaricum", 
zakupiono w centrum Berlia dom 
za 150.000 manek, który kosztem 
200.000 marek zostanie całlcowi-/ 
cie przebudowany. Prócz tego za- | 
kupiono mniéjszy dom na przed | 
mieściu Berlina, Bahlem, gdzie 
znalidować się bedą 
` prywatne uczonych węgierskich. 
Wedlug dotychczasowych  dyspo- 
zycji przebywać ma w Berlinie 
stale 70 uczonych 
którzy bądź w „Collegium Unga- 
roum”, bądź też w innych berliń- 
skich instytutach naukowych: uzu- 
pełłniać będą swe wykształcenie. 
Spollieczeństwo węgiewskie zajęło 
w tej sprawie naogół niepnzychyl- 
ne stanowisko, wskazując na dlo, 
% w ozasach ogólnego kryzysu 
gospodarczego są miljandowe wy- 
datki, jakie- pociągnie za sobą 


styłutu, nie na miejscu. 


W tym celu | 


|na okrës t. zw. 


mieszkania; 


| 


węgierskńch, | 


Politycznie Stalin jest lenini- 
sta, t. j. wyznawcą nauk Lenina 
„przejściowy” od 
kapitalizmu do socjalizmu z ten- 
dencją ludowcową, czyli oparcia 
się na masie włościjańskiej i za- 
spokojenia jej życzeń ekonomicz- 
nych i socjalnych, Dąży do zasto- 
sowania zasad Nepu wraz ze 
wszystkiemi jego konsekwencja- 
mi przedewszystkiem do włości. 4 
stwa j do gospodarstwa chłooskie 
go. Jest gotów interesom chłop- 
skim podporządkować wszystkie 
inne, — W gruncie rzeczy jest na- 
cjonalistą, Rozbił Rosie na repu- 
bliki i obszary autonomiczne na- 
rodowościowe, jednocząc je równo 
cześnie na gruncie wspólaoty in- 
teresów klasowych, przedewszvat 
kiem włościańskich. W polityce 
zagranicznej reprezentuje czy 
nacjonalistyczny i imperislisiycz- 
ny rosyjski, Chce obronić przede- 
wszystkiem federacje 
cele światowej rewolucji socjalnej 
jchętuje odkładając na później 


cznie, Realista polityczny i prak-;ne 
tyk, uważa, że okres rewolucyjny 
skończył się definitywnie i że te- 


raz zadaniem iedunem 


chikí, trzy ambicje i trzy progra-jklas społecznych, 
my „które walczą między sobą o|kiem włościan 


i 


zorjgia ŻY ami rSh AnA: 25, i 4 A s ` 
zongamimowante wspomnianego in- jtràktujae je raczej tylko teorety- 


nego i gospodarczego, licząc się 
nie tyle z -teorją i jej wymagania- 
mi ile z danemmi rzeczywistościa- 
jmi, z dążeniami poszczególnych 
przedewszyst- 
jako najliczniej- 
szych i najsilniejszych, 


Zinowjew — w rzeczywistości 
Mojżesz Gerszon, syn Arona Ra- 
domyślskij z różnymi pseudonima 
mi = Szackiego", „Zinowiewa'”' 
„Grigorjewa', „Apfelbauma" itd.. 
obecnie lat 44, jest od roku 1908 
najbliższym pomocnikiem Lenina, 
którego ani na ktok nie odstępu- 
je, — Jest włeściwie tylko drugo- 
rzędnym teoretykiem  bolszewic- 
kim i aśitatorem, Po rewolucji nie 
bierze udziału bezpośrefniego w 


praktycznej robocie polityczno- 
państwowej. Natomiast staje na 
czele komitetu , wykonawczego 


trzeciej miedzynarodówki, czyli t. 
zw. „Kominternu, główne swoje 
zadanie upatrując w przygotowa- 
niu rewolucji światowej, Bez- 
względny zwolennik i obrońca me 
tod teoretycznych jest głównie 
taktykiem — rewolucji t, zw. 
„permanentnej* zgodnie z teorją 
młodego Marksa, rozwiniętą w 
jednym z listów do Engelsa o dyk- 
taturze proletarjatu i rewolucji w 
permanencji czyli trwającej aż do 
chwili, kiedy socjalizm zapanuje w 
całym świecie, Po śmierci Lenina 
uważa się za najbardziej autory- 
tatywnego wykładaczą nauk mi- 
strza, Jako taki dąży do władzy 
najwyższej, Jest internacjonalistą 
czystej wody. Rosja jest dla niego 
tylko stosunkowo najłatwiej zdo- 
bytą podstawą do dalszego rewo- 
lucyjnego działania w całym świe- 
cie, Interesy ludu rosyjskiego mu- 
szą być podporządkowane intere- 
som rewolucji światowej. lú- 


Í 


jterjał surowy na pierwszą wielką 
armję rewolucyjną, która w da- 
nym momencie pomoże świało- 
wym siłom rewolucyjnym obalić 
stary porządek, Zasady Nepu in- 
terpretuje ściśle jako wskazania 
toktyczne, Gotów zerwać z niemi 
w każdej chwili i przejść z powro- 
tem do polityki czystego komuniz- 
mu. Interesy masy włościańskiej 
gctów w pewnym zakresie tolero- 
wać, ale nie przyznaje im wcale 
charakteru kierowniczego, nie 
przyjmuje ich za podstawę poli- 
tycznego działania. 


Lew, syn Dawida, Bronstein 
Trocki, także „Lwow”,- „Janow- 
skij” itd, lat 49. syn bogatego 


|właścicieła dóbr Janówkaw gu- 
bernji chersońskiejj bardzo zdol- 
ny i wykształcony, zajmuje środek 
między Stalinem a Zinowjewem. 
Stanowisko jego partyjne bardzo 
wysokie, 

Działalność rewolucyjną rozpo- 
czął jeszcze na ławach szkoły re- 
alnej w Elizawetgradzie, którą u- 
kończył. Z początku był zdecydo- 
wanym. przeciwnikiem  marksiz- 
fmu, szukając własnych dróg. W r. 
1905 stanął na czele pierwszego 
sowietu delegatów robotniczych i 
włościańskich w Petersburgu. Sta 
wiony potem przed sądem car- 
skim, wsławił się wielką mową, w 
której z niezwykłą śmiałością roz- 
winął swój program i wygłosił 
wielkie oskzrżenie caratu, Lawi- 
rował i chadzał własnemi drogami 
między mieńszewikami a bolsze- 
wikami, nie wiążąc się ani z jed- 
nymi, ani z drugimi, W pracach 
Zimmerwaldu i Kienthałlu w cza- 
sie wojny udziału nie brał, Wojna 
zastała $o-w Paryżu. Stamtąd wy- 
dalony, udał się do Hiszpanji. Tam 
aresztowany i po dłuższym czasie 


TERRES MOWIE 
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Belgja pości i suszy 


aby ubniżyć Koszty utrzymania 


W Belgii minął tydzień od 
(wprowadzenia „szarego pieczy- 
wa” i od wcześniejszego zamyka* 
nia miejsc rozrywek. 

Stolica Belgji, gdy jej odebrano 
chleb Biały, choć jest miastem ła- 
komem, nie spożyła ani jednego 
ciastka więcej, niż zawsze. 
nie 


Również w restauracjach 


jwiarnie 


lcy. Mimo to bulwary nie tracą na 


| 


jednak 


| 


test buda- Ipokoiim 


zwiększyło się wskutek tego spo- 
życie. Ponieważ restauracje i ka- 
muszą być zamykane o 
nnik jpółnocy, każdy spieszy się, aże- 
by prędzej przełknąć ostatni ką- 
sek i wychylić ostatnią czarę wi- 
sowiecką, (na. Elektryczność gaśnie o półno- 


wesołości i kontentują się oświe- 
ileniem gazowem. Reklamy świetl 
pozostały i Bruksela 
jest o wiele mniej ciemna i mniej 
smutna niż w pierwszych dniach 


Koszt życia jest niemniej a wie- 
le wyższy, niż w Paryżu i od 6-ciu 
tygodni wzmógł się znacznie. 

Czy czarniejszy chleb zdoła 
koszt życia obniżyć—irudno prze- 
widzieć! 


W Warszawie sfaniało 


o 4,43 proceni 
WARSZAWA, 3 sierpnia (Pat). 
Komisja do badania zmian kosz- 
tów utrzymania na posiedzeniu 
dnia 3 sierpnia r. b, ustaliła, że 
koszt utrzymania w aWrszawie w 
nkresie od 16 do 31 lipca r. b. 


w porównaniu z okresem od 
do 30 czerw 
o 343 proc 


r. b. zmniejszył si 
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na wolność wypuszczony, udał się 
do Kanady, rozwijał tu propagan- 
de rewolucyjną. Aresztowany 
przeź anglików w Halifaxie, został 
stamtąd wypuszczony dopiero na 
iżądanie mieszczańskiego rządu 
rewolucyjnego i w maju 1917 roku 
przyjechał do Rosji, Wstanił na- 
tychmiast do sowietu, a wkrótce 
przyłączył się do Lenina i stanął 
na czele organizacji bojowej, wre- 
szcie jako przewodniczący Rew- 
wojensowietu, przygotował i prze 
prowadził zamach na rząd Kie- 
reńskiego, który w nocy z 7 na 8 
listopada 1917 r. dał bolszewikom 
władzę. Oddawna miał żywe za- 
interesowanie dla spraw wojsko- 
wych į wojny. W czasie wojny bał 
kańskiej w roku 1912 był kores- 
pondentem wojennym kilku dzien 
ników rosyjskich, zresztą znako- 
mitym. Po przewrocie bolszewic- 
|kim poświęcił się organizowaniu 
jnajpierw czerwonej gwardji, po- 
tem takiejże armji. Zdobył przydo 
mek rosyjskiego Cernota, Jego e- 
nergji i talentowi organizacyjne- 
mu zawdzięczają bolszewicy 
wszystkie swoje kolejne zwycie- 
stwa nad białemi armjami Koł- 
czaka, Denikina,  Judenicza i 
Wrangla, W ciągu pierwszych lat 
bolszewizmu stanowisko jego by- 
ło równe |leninowskiemu pod 
względem wpływów i popularno 
ści, 

Politycznie Trockij jest realista 
i praktykiem, opierającym się na 
djalektycznem stosowaniu nauk 
Marksa do rzeczywistości. Jest 
redaktorem wszystkich programo 
wych rezolucji pięciu pierwszych 
kongresów kominternu, Odznacza 
się wielką wszechstronnością i 
niezwykłą siłą djalektyki, Podzie- 
la nacjonalistyczne tendencje Sta- 
ina, a jako militarysta, przywią- 
zuje największe znaczenie do ar- 
mji, gotów przyznać jej nawet cha 
lrakter narodowy. Ale ideałem je- 
go jest wielka armja rosyjska, na 
której czele mógłby pobić Europę 
i narzucić jej system sowiecki, W 
zakresie polityki socłalnej jest 
szczerym wyznawcą Nepu, do- 
chodzącym aż do mieńszewizmu, 
zwolennikiem zasad demokratycz. 
nych i porozumienia ze wszystkie- 
mi innemi partjami, przedewszyst- 
kiem: socjalistycznemi, Rewolucje 
dla Rosji uważa także za skończo- 
ną i praśnie ją tylko rozszerzyć 
ną Azję i Europę, łącząc ekspan- 
sję rewolucyjną z dążeniami im- 
perialistycznemi rosyjskiemi. 

W toczącej się obecnie walce 
imiędzy Stalinem a Zinowjewem 
Trockij zajmuje stanowisko wy- 
czekujące z lekkiem przechyle- 
niem się na stronę Stalina. Od 
tomtych obu bez porównania in- 
tcligentniejszy i bystrzejszy, po- 
siadający ciągle jeszcze ogromną 
popularność przedewszystkiem w 
jarmi;, Trockij ma wszystkie dane 
na to, aby stał się „tertius gau- 
Idens* między walczącymi diado- 
(chami i w danym momencie po- 
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Nasz warszawski korespondent 
(z'etcniie: 

Węzcra” o godzinie 7 rano kur- 
iaren wileńsicim przyjechali do 
Wsrszawy reprezentanci pokrew 
mich naszemu „Strzelcowi'* crga- 
qlzac? przysposobienia wiojskowe- 
go w Finlandii, w Estonji i na bz- 
twe, by wziąć udział w uroczysto 
$cizch 6 sierpnia, 

Goście zagraniczni wysiedli ze 


soacjalhego wagonu, udelecrciwa- 
nesa cherąśiewkami œ banwech 


narodowych Finlandii, Estoni, Ło 
lwn i Polski. 

wylściu z wociągu powitał 
przemówieniem na peronie 
ezes związku strzeleckiego dr. 
wsk, Odpzwiedział pułk. Mel- 
bers, szef delegacji fińskiej. 

Wastąnity powitania z przybyły- 
imi na dworzec przedstewiicielami 
zwiazku strzeleckiego z komen- 
dantem głównym maicrem Kierz- 
krwsk'm na czele, oraz z przed- 
atawicielami armii. 

W powitaniu gości wziął także 
udzieł gen. Sławój-Składkowski, 
komisarz rządu na tn, stol. War- 
kmuwę. Ministra soraw wwislso- 
wych reprezentował pułkownik S. 
G Adam Koc, ministra spraw za- 
śrenicznych radca leg. Szmula- 
kowski. szefa sztabu gensralnego 
maicr S. G Kara, szefa przyspo- 
sobienia wojskbowiezo major Dra- 
hik. Przybyli również na dworzec 
przedstawiciele poselstw Finlandi; 
Estonji 3 Łotwy, oraz attaches 
wpiskowi tych państw. 

Po wzajemnem  zaprezentiowa- 


= 
n 


niu się goście przeszli przed fron- 
item kompanii strzeleckiej, 


ustą- 


VIII. — GŁOS POLSKI — 19%. 


rzed świętem jutrzejszem 


Przybycie gości z państw bałtyckich 


wionej ze sztandarem | orkiestra 
na peronie stacyjnym,  ptczem 
przez salony recepcyjne  dwiorca 


głównego wyszli na plac przy Al. 
derozchimskich i odjechali do ho- 
telu Eurtpejskiego, 

O godzinie 11 gości: bańtyccy 
złożyli w obecności kcmendanta 
masta den. Tokarzewskiego i at- 
taches weiskowych swych państw 
wieńce na grobie Nieznansgo Żcł- 
nierza, 

Po obiedzie w salenach kasyna 
nlicerskięcdo D. O. K., Nr. I, nastą- 
pił o godz. 3 pogł. odjazd prcią- 
giem pośpiesznym do Krakowa, 
zdzie goście wezmą udział w urc- 
czystościach z powcdu rccznicy 
wymarszu I kadrowej kompanii, j 
Warszawę zwiedzą w drodd no- 
wrotnej z Kielc w ciągu ponie- | 
dziadku, 9 b. m. „Ą 
W skład przybyłych delegácii) 
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MK 


organizacji przysposobien'a 
skowego państw bałtyckich weho 
dzą: reprczemtanci orgam zacji fiñ- 
skiej „Skyddskar' komendant yló- 


woj- | grobu Nieznanego Żołnierza, gdzie 
Hig 


złożony będźie wieniec, poczem 
„pochód uda się pod Krzyż Ka- 
„drówki, położony w Alejach 3-go 


wav pułkownik K. Malberg; były, Maja na moście Pceniatowskiego, 
Paski minster wojny, oraz ka>.| gdzie «ckolicznościowe przemó- 
Quintin i por. Haapakaski, daiecj wiena wyśłoszą: p, poseł Miedziń 


reprezentanci estońskiej „Kaitsse- 
lidu“ szef sztebu tej organizaci 
pex. Vede oraz kapitan: wie Frey 
eng i Leppa, wreszcie łotewska 
organizację „Aizsargu revrezen- 
tuia: komendant główny pułk. B-l- 
stein, maior lacis : red. Puer$sers. 


DZIEŃ DZISIEJSZY W WAR- | 


SZAWIE. 

Dziś, 5 b. m. o gedzinie 6 wiecz 
ocd krzyżem Trzugułta na sto- 
kech Cytadeli zdbędzie się zbiór- 
ke wszystk'ch legienistów i bojcw 
ników o nizsodlzgłość Polki. ~~ 
Stemtąd nastąpi przemarsz da 


U STERKETECH XT: 


ENA 


į ski, pael Anusz i inni, po przemó- 
|wienrach nastąpi rozwiazanie po. 
Í chedu 


nh Z A O M - 


CAPSTRZYK. WOJSKOWY. 
Dziś o godzinie 7.30 w  przed- 
dzień rocznicy wymarszu 1-kadno- 
wei kompanii z Kraktwa, komeni 
da miasta wysyła na miasto 3 or- 
| kiestry wicjszowe 36, 30 i 21 p. pa 
| które przeciązna, grajac, ważniej- 
scemi ulicami stolicy, Jadna z ©r- 
klestr, manowicie 26 o, p. ma- 
szerując z Pragi przez most Kier- 
bedzia, zatrzyma się przed Zam- 
kem, rezydencja prezydenta Rze- 
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czypospolitej i odegra hymn naro: 
dowy i dwa utwory muzyczne, po. 
czem pomaszeruje dalej. 


AKADEMJA W FiLBARMONJI. 


Związek legionistów polskich 
okręgu warszawskiego urządza: 
uroczystą akademję-kcncer; w 
czwattek 5-go sierpnia 0 godzi- 


nie 9 wieczorem w sali filharmo- 
nii ku uczczemiu 12-ej rccznicy 
wyruszenia kadrowej kompanii le- 
gionów, pod wodzą komendanta 
Józefa Piłsudskiego, Na akade- 
mji przemawisć będą poslowe' 


Anusz ` B, Miedziński, 


SPECJALNY POCIĄG DO 
KIELC, 
, którzy mają 


Legioniści zamiar 


wyjechać na zjazd do Kielc orga- 
nizują wspólny wyjazd specjalnym 
pociągiem. 


Na wschodnich rubieżach Rzeczypospolitej 


Jak K. O. P. strzeże naszej Ściany granicznej z Litwa 


Wilne, 4 sierpnia | 

W tych dniach d-ca KOP., gen 
Minkiewicz, zakończy! inspekcję 
odcinka 6-ej brygady, która strze-, 
że granie lilewskiej i łotewakiej. 
Genevał Minkiewicz byt po raz 
pierwszy ną tym odcinku, Chodzi- 


| to przedewszystkiem o zbadanie 


i 


sprawności żołnierzy, którym po- 
wierzono ważną funkcje strzęże- 


Budowa tunelu Kolejowego 
dla linji średnicowej w Warszawie 


Prace przy budowie linii śred-; Przeprowadzeme sa roboty ziemne | 
ją) AEE się zwolna na-| Przy 
imsterjum kolei asyśnuje | Pradze i przy wykopie 


trzód, 
nbecnie regularnie kredyty. 


nasypach kolejowych na 


tunelo- 


i 
| wym wzdłuż Alei Jerczoimskich, | 


Rusztowanie ustawione pod konstrukcją żelazo-betonową dla po- 
krycia sklepieniem w ylotu tunelu. 


Wywożenie ziemi ztunelu wagonetkami, 


| lis 
oparte na sne-; ul 


GE 
b= 


Wylot tunelu otrzyma pokry 
żalązo-beltonawe, 
cjalnej konstrukcji. Do ułożenia 
tego pokrycia ustawiono już rusz- 
tawacie, które widzimv na 
szych jlustracjach. 

Z jądra turelu 


sfecjainą 


nią wywcżcna jest ziemia wagc-| 
sk LAK 
nyikami. jak tc widzimy na nasze ' 


na-! 
|kcńca nasypu za ul. Solec, gdzie 
siocz-! będzie wybudewany nasyp, łączą- 


cy przyszły mst ktlejowy z istnie | 


tracji do wylotu tunelu przy 
Smolmej, stąd zas dwie małe 
lokomotywy benzynowe wpytchają 
wagonetki ną nasyp. Wywiezioną 


z lunelu ziemię wysypuje sę u 


iaca już częścią nasvmii. 


w © RAES, 


nia granicy Rzeczypospolitej na 
terenie, który ze względu na za- 
chowanie litwinów, w żadrym wy- 
padku spokojnym nazwać by nie 
można, następnie rozkwałerowa- 
mia odaz'ałów i wreszcie stcsunku 
I 


Inspekcje załogą strażnicy Elno 


wyasyznuewał odpowiednich kre- 
dytów. To ież żołnierze lokować 
się muszą po wsiach, w chałupiach, 
lub zgoła w ad hoc wzniesionych 
lepiarkach, wśród wilgoci czy la- 
su Ten brak rozkwelterawania 
sprzyja natomizst znakomicie 
większemu zbliżeniu „kopistów“ z 
miejscową ludnością, które 
współżycie doszło do wyjątkowej 
wprost, że się tak wyrazimy, do- 
skonałości, jeżeli zważymy, że po- 
między stacjonującem wojskiem a 
okolicznymi mieszkańcami, zaw- 
sze zwykły zachodzić,  przynaj- 
mniej drobne, nieporozumienia i 
arcia. Tymczasem wzdłuż grani- 


baonu, owacyjnie 


to! 


żolnierzy do okolicznych miesz- czyma — mówił jeden z uczesbni: 
końców. ków inspekcji — tę miłość, jaką 


Należy wziąć pod uwagę, że cs=|obdarza ludmość mieńscowa 


ły odcinek litewski nie posiada: a- |niemzy polskich, by zrozumieć, ja= 


ni jednej własnej strażnicy, na bu- 
dowe których rząd dotychczas nie 


kumpie przez gen, Minkiewicza, 


cy litewskiej widzimy zupełne 
| zbratanie żołnierza z „cywilem”, 
jobjaw rzadko notowany. Wystar- 
czy powiedzieć, że na przestrzeni 
około 600 kilometrów odcinka 
'graniczrego gen. Minkiewicz nie 
sstyszał ani jednego słowa skargi 
ina zachowanie żołnierzy KO 
| W ostatnich dniach, generał 
zwiedził Nowitki i Kimborciszki; 
śdzie władze komunalne i ludność 
podejmowały go szozodrze, W Sło- 
bódce, na drogę wystąpiła. delega- 
cja żydowska, z rabinem na czele, 
niosąc na starożytnej tacy chleb 
i sól, 

Trzeba to widzieć właenemi o 


Gen, Minkiewicz opuszcza striałżnice Karmazyn, na odcinku 22-go 


żegnamy przez ludność, 


ka otchłań bezczelnych, 'wyuzda. 
nych wprost, kłamstw, tchnie ze 
szpalt gazet kowieńskich, które 
pószą ò ucisku liuvdności, o werbo= 
wariu przymtisowem do oddzia” 
łów ochotniczych, o konfiskow a- 
niu mienia przez władze polskie, 
o jakichś fantastycznych przygo” 
towaniach do wojny z Litwą, kitó- 
re rzekomo «całą ziemię wileńską 
zamienić mają na obóz wojenny”! 

Jednalk nie dzieje się na grani- 
cy litewskiej wszystko tak, jak 
być powinno. Nie panuje tam taki 
spokój, jakby zapewnić ludności 
chciał, spokoju tego stróż — K. O. 
P. I dolecieły do uszu generała 
skargi liozne ludności na.. litew= 
ską straż graniczną. Trudne za 
danme ma p. pulk. Pasławski, do- 
wódca 6-ej brygady, który w kara 
bach porządku i zimnej krwi, u- 
trzymać musi podległe sobie od- 
działy, a przecież krew się burzy 
od ciągłych, nieustannych prowo* 
kacji litewskich! Ilość ich wzrasta 
z dniem każdym i zliczyć ich pra: 
wie nie można, Ciągłe napady, roz 
boje, kradzieże, przesuwania 
wiech granicznych, strzelanina — 
to wszysiiko sprawki litewskiej 
straży i „szaulisów ', 

Ludność przybyła z tamtej stro 
iny granicy opowiada o ciągłych pi 
jatykech litewskiej straży, któreś 
członkowie w stanie nietrzeźwym 
wywiełują najrozmefitsze burdy, © 
planowej akcji prowokacyjnej, dw- 
żoby się dalo tu powiedzieć. Że 
wspomnimy tylko ostatnie prowo- 
kacje, jakie miały miejece w Ma- 
łych  Prosznikach,  Rykomtach 
Hołm Wolmerze, gdzie litewscy 
żołnierze łamali wiechy graniczne, 
strzelali do naszych patroli i pro- 
wokowali ich na różne sposoby. 
Co dzień niemal biegnie po drucie 
do d-ctwa 6-ej brygady w Wilnie, 
meldunek, o nowych strzałach, na- 
ruszeniu gramicy i t. d. A przecie? 
spokój trzeba utrzymać, spokój 
za wszelką cenę, bo w przeciw= 
nym wypadku, presa zagraniczna 
pełna jest komunikatów „Elty” o. 
„nowych prowokacjach polskich” 

M 
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Ważne narady finansi 
stów 
„ 4 sierpnia, (PAT), — 
Prezes banku Rzeszy, dr, Schachł 
odbywa poza Berlinem narady 7 
prezesem „Federal Bank”. 


Wojna religijna w Me- 
ksyku 


Śmierć biskupa w więziznin 
MEKSYK, 4 sierpnia. Areszto- 


wany niedawno į osadzóny w 
więzieniu Vera Cruz w Meksyku 
biskup katolicki z Hucjutla zmar? 
w tajemniczych okolicznościach, 


Pogrzeb Jana Kasprowicza 
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(Telefonem od specjalnego sprawozdawcy „Głosu Polskiego") 


Od wczesnego rana Zakopane 
przybrało uroczysty charakter. 
Gmachy publiczne udekorowano 
biało-czerwonemi łlagami, W kie- 
runku Hearendy ciągną już od g. 
7-ej rano liczne delegacje z wień- 
cami oraz lłumy publiczności, W 
tym samym kierunku zdążają całe 
szeregi pojazdów. 


NA HARENDZIE, 
W domu: ś. p. Kasprowicza 
zgromadziła się najbliższa rodzina 


zmarłego, przedstawiciele rządu, 
sejmu i senatu, literatury, prasy, 
uniwersytetów, organizacji spo- 


łecznych i t.d. 


Na mostku, przerzuconym przez 
potok, oddzielającym dom od szo- 
sy Nowo-tarskiej ustawiono szpale 
ry hufca góralskiego w guniach 
góralskich i z karabinami w rę- 
kach. Dalej stoi kompania wyso- 
kogórska w kapeluszach z pióra- 
m! i w pelerynach z orkiestrą 3 
pułku strzelców podh. U stóp 
trumny leży wielki wieniec, 
przysłany przez marszałka Pił- 
sudskiego. Inne wieńce leżą pod 
ścianami w pracowni Kasprowi- 
cza, 


ORSZAK ŻAŁOBNY. 


Kondukt wyruszył o godz. 9-ej 
rano, Trumnę wynosi po kamien- 
nych schodach 8 górali i składa 
ją na żałobnym wozie, przybra- 
nym zielenią, zaprzężonym w 
cztery konie. 


Orszak żałobny otwiera krzyż, 
za którym postępuje orkiestra 3 
pułku strzelców podhalańskich o- 
raz kompanja wysokogórska. Da- 
lej idzie „Sokół“ ze sztandarem, ! 
wójt gminy Zakopane Konows 
1 kom. rządu Starosolski, oddział 
straży ośniowej z Zakopanego. 


-Dalej idą reprezentacje wuni- 
wersytetów: warszawskiego Z 
rektorem  Hryniewiczem na cze- 
je krakowskiego, poznańskiego 
i wileńskiego, przedstawiciele or- 
ganizacji literackich i prasy, Or- 
ganizacji społecznych, górnicy z 
zagłębia dąbrowskiego, wreszcie 
wojska, 


Orszak 
za którym 
bliczność., 


DELEGACJE Z WIEŃCAMI 
I ORDERAMi. 


Dalej ciągną liczne delegacje z 
wieńczmi: a więc związek górali, 
wydział nowotarski, sekcja pla- 
styków sztuki podhalańskiej, tow. 
tatrzańskie i inne organizacje. 
Dalej niosą wieńce miasta st. 
Warszawy, teatru narodowego, 
uniwersytetów: wileńskiego, po- 
znańskieśo, lwowskiego, krakow- 
skiego, akademii umiejętności, 
organizacji literackich. 


zamyka hufiec górali, 
idzie zbita falą pu- 
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Następnie na poduszkach niosą 
ordery Ś. p, Kasprowicza: „Polo- 
nia Restituta” i „Legja Honoro- 
wa”, A 

Dalej postępuje liczne ducho- 
wieństwo, 


RTERIEPRWN WET E AER 


POSZUKIWANE 


MIESZKANIE 


2 lub 3 pokoje 


w centrum. 
4 Oferty do „Głosu“ sub „Suche“. 
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REMO 


Mieszkanie 


do wynajęcia 


bez odstępnego 


w jednym z najelegantszych domów 
śródmieścia 5 komfortowo wyka t- 
czone pokoje, służbowy, wszelwie 
nowoczesne wśgody, ,telelon, gaz, 
elektryczność. Oferty süb., już“. 


| Małaczyńska z mężami. Nastę- 


WÓZ ŻAŁOBNY 

Za duchowieństwem jedzie po- 
woli wóz żałobny z trumną przy- 
krytą biało-czerwonym sztanda- 
rem państwowym. Na trumnie 
spoczywa olbrzymi wieniec 
Rzeczypospolitej, 

Trumnę podtrzymują przez ca- 
ły czas jadący wraz z nią na wo- 
zie górale., Z obu stron postępują 
szpalery wojskówe, a za nimi 
idzie hufiec góralski, 

Za trumną postępuje najbliższa 
rodzina zmarłego. Panią Marję 
Kasprowiczową prowadzi przyja- 
ciel zmarłego, Leopold Staff, za 
nimi idą córki poety p, Jarocka i 


pnie wojewoda Darowski, jako 
delegat rządu, gen. Galica w za- 
stępstwie marszałka Piłsudskiego, 
dyr. Skotnicki, w imieniu mim. 
wyzn, relig. i oświecenia publicz- 
nego, Liczne przedsławicielstwo 
sejmu i senatu, senat uniwersyte- 
tu [wowskiego in corpore z rekto 
rem Porębowiczem 
Kroczą 
gach, 


EEE T 


na czele, 


oni 


w uroczystych to- 


| 


NY 


GÓRSKĄ DROGĄ DO 
ZAKOPANEGO, 


Pochód przeciąga, wijąc się po 
drodze, biegnącej wśród wzgórz, 


od" przestrzeni 2 kilometrów i po- 


woli zbliża się do Zakopanego. 


[W mieście ruch pojazdów zatrzy- 
mang, Latarnie płoną, Na uli- 


ści. Na chodnikach 
zgromadziła się 
ność Zakopanego, 


tych 


N 


ZA 3 


Š, p. Jan Kasprowicz na katafalku 


| 


cach, któremi ma przeciągać kon-|IKrupówkami skierowano się 
dukt, zwarte szpalery publiczńo- | kościoła paraljalnego, 
ulicjsię dzwony kościelne. 
niemal cała lud |ściołem 


Wreszcie pochód nadciągnął i 
ulicami Tadeusza Kościuszki : 
dn 
Odezwały 
Przed ko- 
kondukt zatrzymał się 
Trumnę ze zwłokami przeniesio- 
no do kościoła, ustawiając na 
przyśołowanym  katafalku, Ks 
kan. odprawił źałobną mszę, 

Po nabożeństwie akademicy 
profesorowie i literaci wynieśli 
ne na podjum przed kościo- 
em, 


PRZEMÓWIENIA, 


Q godz. 12 rozpoczął pierwszy 
przemówienie woj. Darowski, že- 
śnając Kasprowicza w imieniu 
rządu i składając mu hołd. Na- 
stępnie przemawiał p, Staff w 
imieniu przyjaciół zmarłego i li- 
teratów, oraz rektor Porębowicz. 

Po przemówieniach trumne po- 
nieśli na barkach literaci na cmer 


tarz stary, gdzie będzie ona po- 
chowana w grobie rodziny Dfłu- 


skich, 


Tam, śdzie przygotowują rewolucję Świata 


Sowiety wyzyskujaą Każdy antagonizm i podsycaja wrzenie 
Nowy generalny atak na Polskę 


Moskwa, w sierpniu. 


Mimo wewnętrznego rozłamu w 
Rosji, rewolucyjna akcja kominter- 
nu nie traci na aktywności, Trze- 
cia międzynarodówka wygrywa 
przy tem umiejęfnie wewnętrzne 
trudności państw europejskich, fak 
n, p.i nader ostry kryzys finanso- 
wy we Francji, przydłużałjący sie 
niepomiernie strejk węglowy w 
Angi, drażliwą dia rządu Rzeszy 
kwestję odszkodowań  dyrastycz- 
nych, zmiany polityczne w Polsce, 
oraz cały szereg momentów mniej 
szej wagi. Propaganda komunisty- 
czna żeruje bardzo zręcznie na 
tych faktach, przeinacza ich treść 
odpowiednio do swych celów i ku- 
je z nich narzędzie swej akcii. 


SENSACYJNA INSTRUKCJA 
SOWIETÓW. 


Szczzgólne znaczenie  przywia- 
zują kierownicze organy komin- 
ternu do angielskiego strefku gór- 
niczego, który wważaią obecnie za 
swój główny atut w walce z Wiel- 
ką Brytanią. Z tego powiedu nie 
szczędzą żadnych środków mater- 
falmych byle tylko strefk przedłu- 
żyć i w ten sposób zachwiać w Do- 
sadach gospodarką narodowa An- 
gli, 

Popiieranie strejku węglowego 
jest poniekąd odpowiizdzią sowie- 
cką mą zawarcie trakilatów w Lo- 
carno i, zdaniem dyplomacji tO- 
syiskiei, „odpowiedzią tak dalece 
skuteczną, że kryje w sobie nie- 
bezpieczeństwo dla stabilizacji 
Europy, Centrala międzynarodów- 
ki wydała specjalną instrukcję 
sirejkową, w której precyzuje swą 
taktykę ofenzywną w stosunku do 
Anglii, międzynarodówikki amster- 
damskiej i Labour Party. 


Poniżej przytaczamy w stresz- 
czeniu najważniłejsze jej punkty: 


i 


1. Wszechstronne i bezwarunko 
we popieranie walki angielslch 
sórników pod hasłem: „Sprawa 
górników jest naszą sprawą”. 

1 


2, Wyjaśnieniem masom rol 
międzynarodówiki amsterdamskiej, 
międzynarodówki górniczej i miş- 
dzynarodówlki ji 
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socjaldemokracii. 
które w istocie tylko „sabotowa- 
ły"(7) strejk i razbiiały go(?). 


3. Zdemaskowanie zdraldzieckiej 
[?) roli prawicy i t. zw. lewilcy ra- 
dy gemeralnej Trade Unienów 
Labour Party. 


Al 
4, Specjalną uwage należy >| 
cić na przygotewanie maks do przy- | 
szłych konfliktów socialnych, oraz 
na utworzenie już podczas słrei- 


ku samodzielnych crganizacji, jak: 
komitety alkofi, komitety streiko- 
we, rady robiotnioze i t. p. 


TRZY GŁÓWNE ODCINKI BOL- 
SZEWICKIEGO FRONTU, 


Nader charakterystyczną jest ta 
ocena światowej sytuacji połlitycz- 
nej, jaka była zrobiona na lednem 


z ostatnich posiedzeń egzekutywy 


III międzynsnodówiki. 
Uwizgiędnia ona trzy zasadnicze 
centra polityki świałowej, a więc: 
1, Stany Zjednoczone z ich fi 
nansową i ekomiomiczną prze'wazą 
nad Europą. 


2. Rosję sowiecką, jako stały o- 
środek ruchów rewolucyjnych f 
glówna podstawę neweclucji $w'a- 
towel, oraz 


3) Anglię, jako klasyczną przed- 
stawicielkę europeiskiego kapital- 
zmu i naturalny punkt oparcia ca- 
lego kontynentu. 


Wszystkie inne państwa są zali- 
czome do kalegorji państw klijen- 
tów, mie posiadających swej wia- 
snej , niezależnej linji (politycznej, 
idących natomiast „na pasku" je- 
dnej z wyżej wymienionych potęg, 


Jest to. ieszczie jeden więcej do- 
wód megalomanji komunizmi, z 
drugiej zaś strony — pogląd ten 
tłumaczy w dostatecznej mierze to 
specjalne zainteresowanie, jakiem 
kiomintern otacza rozwój wypad- 
ków: angielskich, 
Międzynarodówka widzi 
najgrożniejsze dla Angli miebez- 
pieczeństwa: wypadki na Wscho- 
dzie, a w szczególności na Dale- 
kim Wschodzie azjatyckim, oraż 
zacgnienie stosunków _ spolecz- 
mych w metropolji (streik generai- 


ny górników), które gnozi ziama- 
niem dawnej pokojowej tradycji 
proletarjatu angielskiego i tego 


zrewcltowemiem. Stąd linia polity- 
ki kominternu biegnie w dwóch 
zasadniczych kierunkach: 
rania akej  „Armić 
chińskiego gen. Fienga, oraz w kie- 
runku pieniężnego zastlańią komi- 
tetu strefkowiego górników. Tak 


w pierwszym, jak i w drugim wy- 
padku polityka międzynarodówiki 


jest zresztą zupełnie zgodną z da-! 


wmymai celami  imperjalistycznej 
ekispamizji rosyjskiej, 


JEDENAŚCIE SZTABÓW RE- 
WOLUCJI ŚWIATOWEJ. 


>. 


Jak wadane 


. s s © ; = y + 1 5 m. > ‘ 
syjskiej partii komunistycznej był j Korea, Turcja, Persia, Syrja, 
em centrali III 'styna, oraz Egipt, 


wysunięty pod adre: 


popie- 
narodawej“ 


mgresie z0- 


międzynarodówki zarzut małej ak- 
tywmości tej ostatniej na terenie 
zagranicznym, W związku z tem 
poprzeldn'o istniejący sekretarjał 
komintermi został zrecrganizowa- 


ñy przez podzieleni” go na cały 
|} szereg odrebnych sekcy, t ziw. „se 
;kretarjatów krajowych Te se- 


f kreterjaty kra! 


wie ca or$amami 
wykonawczymi prezydium lcrain- 


ternu, oraz pracuja pod jego kie- 
rowmitctwem | kontrclą. Każdy z 
tych Ssekrelariatów ma zadanie 
prowadzenia plancwych studiów 


sytuacji politycznej odncśnych kr: 
jów, rozwoju w nich ruchu komu- 


nistyczmego, oraz ma obowiązek 
kiencwamnia Blecją rewolucyiną na 
tym terenie. Słowem — są samtc- 
dzielne, wyposażone obfice w 
śrcidki materjsine i techniczne 
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sztaby rewolucyjne dla wszyst- 
kich krajów europejskich i więk- 
szości pozaeuwopejskich. 

Przygstowanie wszelkich mater- 
iałów faktyczmych i szczegółowe 
wypracowanie decyzji  działamia 
politycznego kominternu w edno- 
śnych krajach należy do kompe- 
tenci odpowiednich sekretarja- 
tów, zarówno jak i ich wykonanie 
względnie kontrola wykonania 
przez ldkalne partie komenistyoz- 
ne i zagraniczne organy komin- 
ternu. 


Na czele każdego sekretarijatu 
stot jeden z członków prezydjuni 
kominternu, który posiada do swe 
go rozporządzenia bardzo liozny 
aparat urzędniczy. ułożcny z 
członków odnośnych parli komu- 
nistyczmych. Obecnie iutnieje ie 
denaście sekretarjatów krajowych. 
a mianowicie: 


| 
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1. Francja wraz z kolonjami, 
Wiochy, Belgia i Svwajcatria. 

2. Niemcy, 
1 


3. Czecho-Słiowacja, Austrja 


Węśry, 


Podział ten zasługuje ze wszech 
mar na uwagę. gdyż iest on opa'- 
ty na zasadzie geograł:cz., lecz na 
podstawie specjalnego charakteru 
poszozególmych problemów polity- 
cznych i ekonomicznych. Stąd np. 
do jednej grupy zastały włączone 
kraje rpomerisk'e, podobnie wspól- 
ne zostały potraktowane Hiszpa: 
nia, oraz kraje Ameryki południo- 
wej i t. p, 

Polske włączono demonstracyj- 
nie do t zw, „limitrołów”, jakby 


chcąc w ten sposób sprowadzić ja 
do rzędu frzeciorzędnych siy 
Europy. W tym wypadku komit- 


tern w żywe oczy zadaie kłam p. 
Cziczerinowi, który tak gniewa 
sę, skoro Polska chce prowadzić 
swą polityke wschodnią wspólnie 
z peńshtwami nadbałtyckiemi. 


Na czele selkretarjatu ósmego 
do którego należy Polska, stoi ko- 
munista fimlandzki Kausinen. 

W wydziale polskim ma najw:ex- 
szy głos Jerzy Leszczyński, Feliks 
Kehn i Domskz. 


KOMUNIŚCI PRZYGOTOWUJĄ 
ZAMACH NA „STRZELCA” I 
HARCERSTWO POLSKIE! 


Seksrotarjat polski zwrócił obe 
unic szczególną uwagę na propa: 
jande komunistyczną w Organiza- 
cizch przysposobienia wojskowe- 
$0, oraz pa organizację młodzieży 
szłrolnej — a więc na ruch harcer 
ski, Opracowano szczegółowe m- 
strukcje, które ;dą w tym kierun- 
| tu, by odciągnąć młodzież szkolną 

od harcerstwa i zachęcić ją do 
wstępowani de „klubów komuni- 
stycznych”, względnie doprowa- 
dzie do rozłamu w organizacjach 
į przysposobienia wojskowego, oraz 
dą zastąpienia ;ch przez bojówki 
komunistyczne. Do tego cełu mają 
służyć transparenty, specjalnie wy 
dane ulotki, literatura agitacyjna i 
t. p. Komuniści przygotowują się 
energicznie do atakowania „Strzel 


4) Angla wraz z dominjam: i|cą* szczególnie dlatego, że w Mo 


Holandją z Indjarai holenderskiemi 
5) Stany Zjednoczone, Kanada i 


Japonia. 


6) Hiszpamia, Portugalia, 
syk i kraje południówei Ameryki. 


7) Szwecia, Norwegja, Dania. 


|Lotwa ; Litwa. 


9) Bułgarja, Jugoslawia, Rumu- 


nia, Grecja i A'!bamja. 
10) Rosia sow 'ecka, 


11) Wschód aziatycki — 


Mek- 


8) Polska, Finlandia, Estonja; 


skwię przypisują mu powszechnie 
rolę „punktu oparcia dla polskiego 
lewo-laszyzmu i dyktatury Piłsud- 
skiego” (tak to brzmi w  specyfi- 
cznym stylu czerwonych komunar- 
dów). Z tego powodu przyjęto plan 
rewaltowania przez propagande 
poszczególnych wiejskich oddzia- 
jłów „Strzelca“ drogą wyśrywania 
| hasel agrarnych. Natomiaci wiej- 
jskie oddziaty „Strzeica" mają byś 
| zaałakewnne w inny sposób, a mia 
|nowicie przez wywołanie w nich 


y, rozdźwięków selitycznych. 


TA. 


Tak wyśląda dzisiaj kuźnia re 


` woluch światowejl 


: 
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Czarne muszle 


Od Melitopola począwszy, na- 
yp kolei, wiodącej na Krym, po- 
kryty jest białym morskim pia- 
skiem. Na stacjach wyskakują dzie 
ci z wagonów į z radosnym szcze- 
biotem: Muszle! muszle! śpieszą 
n=pełnić kieszenie różnobarwne- 
kk wę LĄ pełno jest 
w drobnym piasku nasypu. 

Nagle Fażdiękine; dobrze ubrane 
dzieci cofają się do wagonów z 
okrzykami trwogi, Na ich czysto 
umytych twarzyczkach maluje się 
wstręt i obrzydzenie, 

Co je tak przeraziło? — To mu- 
szle napędziły im strachu, muszle 
czarne od pokrywającej je war- 
stwy pyłu, potu, błota i oliwy. 
Muszle żyjące, brudnemi łachma- 
nami okryte, wychodowane przez 
nędzę miast i wiosek... 

Czyste, białe dzieci, które z 
przyjemnością zbierały przed 
chwilą muszelki tulą się do swo- 
ich matek z okrzykiem: „Włóczę- 
fi... bezdomne dzieci..." 

Trzy razy dziennie dążą pocią- 
gi na Krym i trzy razy dziennie 
setki bezdomnych dzieci, czepia- 
jąc się osi wozów, pod wagonami, 
między kołami wśród brudu į pyłu 
węgla, ciągną z północnych oko- 
lic kraju do jasnego słońca i mo- 


rza Krymu. RA 
Niektórzy podróżni wysiadają z 
wagonów i gawędzą z małymi 


„trampami”. Symferopolu sto- 
suje jakiś Mały di aiul 


" propagandę, 
R ZASŁ długo chczesz włó- 


No, jak 

czyć się próżniaczo? Czy to go- 
dziwy sposób życia? Czy nie le- 
piej byłoby wstąpić na kolonię i 
uczciwie pracować, 

Dziecko milczy, lecz w jego o- 
czach błyszczy ironja, 

— Zastanów się, ciągnie „agi- 
tator", żyjąc w ten sposób prę- 
dzej czy później zginiesz marnie. 
Czy doprawdy nie,możesz żyć ina 
czej? 

— Nie, mówi dziecko, A potem 
po długiem milczeniu, z głębokiem 
przekonaniem pokazując w u- 
śmiechu wszystkie zęby, dodaje: 


—- 
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Przemysłowiec zakopał swe skarby | 1 = "77" 


($rótszesne obrazki z Ukrainy) | ale nie uchronił ich od rabunku wtajemniczonych 


Podczas najgorszego okresu sza 
lejącej rewolucji w Niemczech, 
właściciel wielkiej fabryki wyro- 


bów metalowych w Stolberg (nad |spadku 
obawiając |Ska 


reńskie prowincje), 


pracowników 


ocalić swój majątek przed dewa- 
luacją i rozgrabieniem. 

Nastąpił okres gwałtownego 
pieniędzy papierowych, 


rbu nie naruszono, przenie- 


majątku, a szczególnie lękając 
się, że władze skarbowe nałożą 
na niego znaczne podatki, Po 
pewnym czasie Priem postanowił 
wreszcie zawiadomić o zniknię- 


się ekscesów ze strony robotni» |siono go jedynie do bardziej pew- ciu owych skrzyń ze złotem poli- 


ków, którzy grozili wysadzeniem |nego miejsca, zakopując w małym |cję, 


w powietrze budynków fabrycz- 
nych, wycofali wszystkie swe de- 
pozyty bankowe i zakopali na te- 
renie, otaczającym zabudowania 
fabryczne, ogromny skarb, war- 
tości 1 miljona i 400 tysięcy, 
składający się wyłącznie ze zło- 
tych monet 10 i 20 - markowych, 
złctych monet francuskich i an- 
gielskich. Ogromny ten majątek 
umieszczono w _ blaszanych 
skrzynkach, składając w każdej 
złota za 20 tysięcy nominalnej 
wartości, Tą drogą właściciel fa- 
bryk Wilhelm Priem zamierzał 


zapłacił wszystkie podatki, 


lasku, należącym do Priema. Kie-|jakimi go niezwłocznie obłożono 


dy w 1925 roku wszystkie pertur- 
bacje walutowe ustały w Niem- 
czech, Priem postanowił wyko- 
pać swój skarb, którego wartość 
niemal ustokrotniła się w mię- 


dzyczasie, 

"Bies wydobywaniu skrzyń ze 
złotem okazało się, że brak jest 
ośmiu skrzyń, czyli złota za 160 
„tysięcy. Bardzo zmartwiony 
tem przykrem odkryciem Priem 
nie zameldował o. swej stracie 
władzom śledczym, z obawy 


aeg 


‘przed ujawnieniem tak wielkiego 


Z TEKI HUMORYSTY, 


PRACOW 


Dyrektor | robotnik (razem): Przygłądam się temu człów _k 


iTOŚĆ. 


Już od pięciu 


— Moja dusza nie pozwala mi na godzin i do tej pory nie wykonał on żadnej pracy". 


to. 
Jakiś ubogo ubrany tatar kupit 
sobie za kilka kopiejek chleba. 


Siedzi na stopniach peronu i zaja- 
da chleb, Nagle otaczają go ze- 
wsząd bezdomne dzieci. Stają, 
milczą i patrzą... 

Tatar przygląda się im bezmyśl- 
nie. Nagle przestaje jeść, dzieli 
chleb na kawałki i rozdaje je 
dzieciom, nie zatrzymując nic dla 
siebie, Potem wstaje, strząsa o- 
kruchy i woła niby gniewnie: 

— No, źryjcie, źryjciel 

Dzieci czują, że gniew jest uda- 
ny, potrącają się nawzajem, śmie- 
ją się porozumiewawczo. 

Na stacjach denerwują się ko- 
biety na widok tłumów małych 
włóczęgów. 

— Dzieci, uważajcie na pakun- 
ki, Ci malcy wciskają się wszę- 
dziel 

— W mojej torbie leży nieświe- 
że jajko, dajcie je bezdomnym 
dzieciom. 


Pree M O EE W WZ WE, A KO ZY CAE RE ŻY. RC ZO ZR WPORZO. CN I A. EZ ZO e ZZ CZCZĄ 


BERNARD SHAW, 


Co to jest dziecko? 


Znakomity pisarz angielski Ber- 
nard Shaw obchodzi obecnie 70-le- 
cie swych urodzin, Jubileusz ten 
obchedzony jest uroczyście przez 
cały świat kulturalny, który składa 
hołd wielkiemu talentowi tej wybit- 
nej indywidualności, Poniżej po- 
dajemy naszym czytelnikom jedną z 
drobniejszych perełek jego przebo- 
gatej twórczości, (Red) 

Dziecko jest eksperymentem, 
Każde nowe usiłowamie wprowa- 
dzenia na świat dojrzałego, spra- 
wiedliwego cz!- -cka ; edoskona* 
lenie go — oto, co się zowie ubó- 
stwiać ludzkość. Eksperyment ten 
ulegnie wypaczeniu, gdy przedsię- 
weźmie się n: 'ejsze usiłowanie, 
ażeby z dziecka stworzyć jakie- 
kclwiekk zwierc'zdło własnej fan- 
tazi. 


— Dokąd pani pędzi z tym sta- 
rym chlebem? 

— Szukam jakiegoś 
go chłopca, 

— Może temu. Nie, temu niech 
pani nie daje, W tej chwili poka- 
zał mi język, 

Po drugim dzwonku kondukto- 
rzy przechodzą wzdłuż pociągu i 
długimi kijami wypędzają z pod 
wagonów młodych włóczęgów. 
Jednak w chwili wyruszenia po- 
ciągu, malcy mimo wszystko, rzu- 


porządne- 


cają się ze zdumiewającą  zręcz- |dr 


nością między koła, 

Nie jeżdżą pierwszym lepszym 
pociągiem, Kierują się pod tym 
waż własnem upodobaniem. 

a stacji jakiś dwunastoletni 
chlopiec patrzył uważnie na gro- 
madkę otaczających go towarzy- 
szy. Nagle spluwa i mówi: 

— No, Kluptasy, nie czekajcie 
na mnie, Nie wezmę pocztowego, 


Jeśli się dziecko traktuje jako 
małą bestyjkę, którą trzeba ujarz- 
mić albo jako ulubione zwierząt- 
ko, które jest przedmiotem zaba- 
wv, albo jako środek zapomocą 
którego można sobie zaoszczę- 
dzić trudu lub pieniędzy (takie po 
stępowanie jest najczęstsze), po- 
trafi ono mimo to wywalczyć so- 
bie swoją włacn> drogę i urai - 
wać swą życiem drgającą duszę. 

Albowiem wszystkie jego in- 
stynkty sta; do obrony i może 
wist oporu zyskają -na sile, 
Jeżeli się zelży dziecko, butami 
na nie rzuci, wysedzi z pokoju 
szturchańcem lub kopnięciem, to 
doświadcziaj2 |-kie będzie dla 
dziecka równie pouczające, jak 
spotkanie z podrażnionym psem 
lub bykiem. 

Francis Place opowiada, że je- 
go ojciec bił wszystkie dzieci któ- 
re tylko znajdowały się w obrehie 


Pojadę expressem. 

Ci malcy nie są żebrakami 
zwykłem znaczeniu tego słowa, 
Nigdy nie skarżą się na swój los 
i nie udają pokory, Wyciągając 
rękę po datek do otyłej damy, 
śmieją się jednocześnie z wyrazu 
jej twarzy pełnej napuszonej po- 


vE 
zieci te nigdy nie darują wi- 
ny którą im wyrządzono. 

Na stacji Drzankoj uderzył wy- 
pieszczony chłopak małego wę- 
owca. „Iramp" stoi chwilę, po- 
tem chwyta kamień, zamierzając 
się nim w okno wagonu, W tej 
samej chwili pociąg rusza. Malec 
upuszcza kamień ij szybko czepia 
się bułorów, mrucząc dziko do 
|siebie: 

— Poczekaj-no, ty, burżujskie 
nasienie, zapłacę ci na następnej 


stacji. 
M S, 
jego władzy, Skutek był taki, że 


dzieci usuwały się ojcu z drogi, co 
bezwątpienia odpowiadało jego 
życzeniom, o ile wogóle miał ja- 
kie życzenia. Francis opisuje zwy 
czaj ten bez goryczy, bo miał po- 
wód czuć wdzięczność dla swojej 
„szczęśliwej gwiazdy", że jego oj- 
ciec rdzeń jego głowy uszanował, 
podczas gdy skorupkę  policzko- 
wał. Łatwo tedy mógł Francis słu- 
żyć swojemu krajowi jako wolno- 
myśliciel i jako rzadkie. podziwie- 
nia godne zjawisko. 

Wielu ludzi mogłoby uważać 
starego pana Place za złego czło- 
wieka; nie twierdzę bynajmniej, 
by był nazbyt dobry. Porównajmy 
go z konwencjonalnym „dobrym 
ojcgm', który świadomie się na- 
rzuca swojemu synowi, jako bó- 
stwo, a dziecinną łatwowierność i 
uwielbianie rodziców do-tego ce- 
lu nadużywa. że coknlwiek ojciec 


[sprzedających 
| ZA jedwabne itp, artykuły 


£ 
i 


i czekał, Policja rozpoczęła poszu 
kiwania i to przed tygodniem a- 
resztowany został sekretarz dy- 
rekcji fabryk, który zwrócił na 
siebie uwagę agentów niezwykłą 
rozrzutnością, płacąc wszędzie 
złotem. Aresztowany przyznał 
się wkrótce do tego, że znał do- 
kładnie miejsce, w którem ukryto 
skarb i że wraz z dwoma urzędni- 
kami w przeciągu kilku at wyko- 
pał 8 skrzynek ze złotem, 


Cała ta afera  zakopanych 
skarbów wywołała pewną sensa- 
cję w Niemczech, sam zaś il- 
helm Priem musiał wyjechać ze 
Stolberga, gdyż oburzona ludność 
nie dawała mu chwili spokoju, ro- 
biąc mu gorzkie wyrzuty za be- 
zużyteczne przechowywanie ta- 
kiego -majątku w ziemi, w czasie 
kiedy cały kraj i zwolnieni z je- 
go fabryk robotnicy cierpieli o- 


gromną nędzę. 

Niektóre pisma domagają się 
nawet sekwestru złotego skarbu 
Wilhelma Priema na rzecz fundu- 
szu dla bezrobotnych całej Rze- 


Na oryginalny pomysł wpadła 
amerykanka, Ada Burack, będą: 
ca, jak można wnosić „z nazwiska 
i słowiańskich rysów twarzyozki, 
potomkinią polskich emigrantów, 
Oto uskłaidawszy sobie kilkana 
ście zużytych krawatów ©0jcow- 
skich, zszyła z nich sukienkę, któ- 
ra zyskała sobie znaczne powo» 
dzenie, 


Naciąganie naiwnych 
Samochód Forda za... 14 złetych 


Świeżo zalewa Polskę moc li- 
stów zagranicznych, kierowanych 
do rozmaitych firm handlowych 
pod adresem różnych prywatnych 
asób, W listach tych obok najroz- 
maitszych prospektów _ handlo- 
wych, przesyłane są kupony do 
rozsprzedaży miiękizy znajomych, 
wzamian za oo firma daje adnesa- 
towi jakiś przedmiot bezpłatnie 


W lub za drobną opłatą. Znajomi a- 


dresata, obdarzeni takim kupo- 
nem, muszą przesłać go pod adre- 
sem firmy zagraniozmej,  poczem 
otrzymują znowu kilka telkich ku- 
pomów do rozsprzedaży między 
swoich znajomych, za co znowu 
dostać mają jakiś przedmiot i t. d. 
bez końca. j 


Jest tò stary sposób wyciągania 
bliźnim pieniędzy z kieszeni. Pa- 
miętamy wszyscy, fak w swoim 
czasie namnożyło się takich firm, 
na bony zejgarki, 


na które łatwo znęcić leklkkomyśl- 
mych ludzi i dopiero — zdaje się — 
zakaz władz, oraz nabranie wiek- 
szej ilości hudłi, położyły kres te- 
za słuszne uznaje, jest słuszne, a 
co potępia jest godne — potępie- 
nia; nadto dziecko swe wskutek 
swego systemu nakazów, zaka- 
zów i kar, zmusza do odpowied- 
niego postępowania; twierdząc, że 
w porównaniu z taką kategorją 
zabójców swych dzieci i producen 
tów potworków wydaje się Place 
opromieniony światłem dobrej o- 
patrzności. 


Jest niemożliwem zarówno z 
dziećmi jak i z dojrzałymi żyć, nie 
narzucając im reguł postępowania, 
Nadchodzi chwila, w której każ- 
dy kto tylko posiada ludzkie ner- 
wy musi zawołać do dziecka: 
„uspokój się nareszcie"; gdy tylko 
dziecko zapyta: „dlaczego?", ma- 
my już różnorodne odpowiedzi. 


Najprostszą byłaby odpowiedź: 
„bo mnie krzyk denerwuje", ale 
to mogłoby zawieść, bo dziecko 
może bawić się tem, że ojca zde- 


go rodzaju „handlowi ”. 

Obecrie próbują znowu prze- 
szozepić go na nasz grunt cudzo- 
ziemcy, ofiarując tym razem przed 
mioty zmecznie cenniejsze. Np. jar 
kaś firma „G, E. Raudith' z Re- 
wla w Fstorii przesyła różnym a- 
sobom listy, w których za roz: 
sprzedanie 4 kuponów po pó! do- 
Jara między znajomych i po prze: 
słamiu do Rewia 14 złotych (poza 
zebranymi od znajomych 2 dolara 
mi) obiecuje dać adresatowi za 
3 miesiące... samochód Forda. 

W bezczellności swojeń firma ta 
liczy widocznie bardzo na naiw” 
ność polskich adbresz:t w, bo nie 
szczędzi w listach rozmaitych pro- 
spełktów, drukowanych po polsku 
ipo niemiecku, wre szcie same 
znaczki na listy muszą pazecięż 
pociągać większe koszty. 

Osoby, które listy takie otrzy: 
mują, powinny zwracać je nadaw 
com z allmotercią, że Polska, to mie 
kraj zulusów, gdzie można bezikar- 
nie żerować na na.wrości miesz 
kańców. 


nerwuje. Nadto byłoby dziecko, 
które prawie że nerwów nie po: 
siada, ledwo zdolne pojąć jasno 
sens tych słów. W każdym razie 
odczuwa silniejszą potrzebę krzy: 
czenia aniżeli szanowania uspo: 
sobienia ojca. 


Dla konieczności jest wyjaśnie: 
nie, dlaczego podrażnienie rodzi- 
ców na przypadek, gdy wrzask sie 
przeciąga, staje się dla nich rze- 
czą nieprzyjemną. To coś nieprzy 
jemnego może się wyjawić w bo 
lesnym wyrazie oczu, ażeby deli 
katne współczucie dziecka (jesi 
do tego jest zdolne) obudzić, albc 
w skutecznem — na sile opartej 
czynności — wyrzuceniem go ze 
drzwi; zasada pozostanie taka sa: 
ma: rodzice nie |ludzą dziecka 
dzieci:o uczy się w sposób prosty 


Że na bezwzględności nie wycho 


dzi dobrze 
Tłum LE 
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Wiadomości bieżące 


Osobiste 


W dniu 2 b. m, powrócił z urlopu wy- 
poczynkowego i objął urzędowanie p. 
Aleksy Rżewski, naczelnik urzędu stanu 
cyWwinuego. Jednoczesnie p. A. Rżewski 
zastępować będzie nieobecnego naczel- 
nika wydziału statystycznego p. E. Ros- 
siā 

W dniu 2 b. m. po powrocie z urlopu 
wypoczynkowego objął urzędowanie p. 
Jan Waltratus, naczelnik wydziału ośw, 
i ktatury. 


Komendant policji 
rozpoczął urlop 


W dniu wczorajszym rozpoczął sze- 
ściotygodniowy urlop wypoczynkowy 
wojewódzki komendant pol. państw. 
insp. Rudolf Wizimirski. 

Kierownictwo wojewódzkiej komendy 
objął naczelnik okręgowego urzędu po- 
licii politycznej insp. Anatol Niedzielski. 

(P) 


urlopów rolnych niema 


Wnoszenie podań jesi bezze- 
lowe 


Do ministerstwa spraw wojsko- 
wych wpływa znaczna ilość po- 
dań o udzielenie czynnie służą 
cym szeregowym urlopów rol- 
nych, Ponieważ urlopów rolnych 
w roku bieżącym nie udziela się, 
więc podania te są załatwiane 
odmownie. Załatwianie tych 
dań zwiększa jedynie korespon- 
dencję i zabiera nieprodukcyjnie 
czas. 

Wobec powyższego wnoszone 
podania nie odniosą żadnego 
skutku, gdyż są one pozostawio= 
zł bez rozpatrywania i odpowie- 
zi. 


Ofwarcie banku spól- 
dzielczego 


Dziś o godz. 12 w poł. odbędzie 
się uroczyste ofwarcie Banku 


po- | 


Chorzy robotnicy 


fabrycznych 


We wtorek wieczorem odbyła 
się posiedzenie zarządu kasy cho- 
rych. Przewodniczył p. Kałużyń- 
ski, Na porządku dziennym zna- 
lazły się waioski komisji zarządu, 
oraz sprawy bieżące. 

Na wsiępie załatwiono cały 
szereg spraw personalnych, zgod- 
uie z wnioskami komisji admini- 
stracyjno-prtwnej, 

Następnie zarząd przyjął do 

wiadomości sprawozdanie dyr. 
Samborskiego z konferencji od- 
bytej z p. wiceprez. Groszkow- 
skim w sprawie ustalenia rozra» 
chunku między kasą į magistra” 
tem za okres ubiegły, 
, Dalej zarząd postanowił ups- 
(ważnić dyrekcję do decydowania 
jo podaniach w sprawie zaległych 
Jopłat do sumy 150 złotych. 

W związku z obniżeniem sto- 
py procentowej w bankowych in- 
|stytucjach państwowych parar 
jnowiono obniżyć stopę dyskonto- 
wą od weksli przyjmowanych na 
poczet wpłat z 15 na 12 proc. 
rocznie, 

Na wniosek komisji lecznictwa 
zarząd posłanowił uruchomić am- 
bulatorja fabryczne w fabrykach: 
Schweikerta, Biedermana, Kin- 
dermana, Dessurmonta i w Wi- 
dzewskiej Manufakturze. 

Ilość godzin 'ordynacyjnych w 
ambulatorjach tych uzależniona 
została od ilości ubezpieczonych 
zatrudnionych w poszczególnych 
zakładach, 


4 


ści zawiadomienie 
niu stawki szpitalnej w „Kocha- 


nówce* do zł, 5 gr. 20 dziennie, | 
O godz. 22,30 posiedzenie zam- | 


knięto. 


+ 


o podwyższe- | 
1 
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„Do sądu nie pójdziemy” 
otrzymywać będą pomoc w ambulatorjach powiedziały magistrat i Kasa chorych i 


pogodziły się co do wzajemnych należ- 
Wkońcu przyjęto do wiadomo-; ności 


Długotrwały zatarg między ka- 
są chorych a magistratem na tle 
rozrachunku za lata ubiegłe zo- 
stał dzięki energicznej interwen- 


icji dyr. Samborskiego oraz racjo- 


Piz: 


Z nad sinych tal Bałtyku 


i Z pod szczytów Karpat 
wrąca dziatwa miejska do Łodzi 


W dniu 31 ż: 
ło do Łodzi z 
Gdyni 


łecznej. 

Dziewczęta te 
Gdyni: w ciągu 
Dzieciom znacznie 
wadze, 
po spędzeniu 
nad morzem. 


całegoś 


lipca. 


dłuższego 


Dnia 1 sierpnia r. b. powróciła | 
z Rabki druga partja dzieci w ilo-|uczęszczająca 


ści 52 dzieci, wysłanych 
wydział opieki społecznej. Dzie-į 
ciom przybyło na wadze od 1 do 
7 klg, 

W dniu 2 b. m. wydział opieki} 
społecznej wysłał do Rabki trze- 
cią partję dzieci, składającą się z 
55 dzieci, 


M 
> 


Na głowę osławionego aferzysty 
sypie się proces za procesem 


Pan „redaktor Danielewicz znów stanął przed 
sądem 
W dniu wozkilajszym  wiydłział| Damielerwicza na 5 miesięcy wie- 


kamny sajdłu olkinęgiwiego w Łodzi 
pod przewodniobwietm 


sedz, Wy*; 


ziemia, oraz na zapłacenie kosztów 
sądowych w sumie 20 złotych. O- 


Spółdzielczego kupców i przemy- |qznilkiewioza rozpatrywał czwantą |prócz tego sąd uznat powództwo 


słowców w Łodzi, 

41, spółdz, z ogr, odp, 
Na uroczyste otwarcie zapro- 

szono członków komitetu rewiz, 


banków spółdzielczych w War- 
szawie, rady centr. banków 
spółdz, w Warszawie, 

$ólne organizacje kupieckie 


przedstawicieli prasy, 


Ze Związku lesjonisić 
Przed zjazdem w Kielcach 


w 


Piotrkowska |z (kolei sprmwę osławionego 


Gnuncie łódizikiim afterzysty, 
ozyslliawa  Dantlelierwicza  .„redłakito- 
ra” „Kunjema Czetrwonedo'. 
Poszkodowany Józet Bocheński, 
poszukując pnacy, zigłosił się w 


poszcze- |lisihopiadzie r. ub, do oskarżonego 
1łi po złożeniu kaucji w sumie 500 


złotych miał zostać pmzyjęty w 
chamaikterze inikasienta. Pieniądze 
te jednak jak i w poprzednich po- 
klobmych wypadlkiech zostaly zio- 
żone w druikami państwowej, jalkio 


w związku z tegorocznym zjaz- depozyt na imię Damielerwicza, wo 


dem legjonistów w Kielcach po- 
daje się do ogólnej 


że zapisy na powyższy 


c czego, po ziiikwidowatiu pir 


| 


wiadomości, |sma („Łódzkiego Kuriera Czetiwo* 
zjazd |nego') Bocheński sumy tej padiąć 


przyjmuje sekretarjat związku do |nie mógł. 


dnia 6 b. m, włącznie, w godzi- 


nach od 18 — 20. Tamże udziela |chowski i domagał się 


f 


i 


się wszelkich in 
nych z wyjazdem, 


B. dyr, Wronka 


Oskanżał  podprokawatłor Sta- 


StItOiwe$o 


ormacji połączo- |wymiaru kary, Bronił z urzędu a- 


dwokat Adolf Kohn, starając silę 
dowieść w swych wywiadach, że 
sprawy tego rodzaju winny być 
moizpaltrywiame puziez sąd hamdllo- 


prosi o zwolnienie z areszfu|wv- 


W warszawskim sądzie apelacyj- 


Jednak sąd, po naradzie wy- 


nym prace, związane z procesem |szedł z inrego założemia i na mo- 


dyrektora 
toniowego w Łodzi, Tad. Wronki, 
dobiegają już końca, tak, iż roz- 
prawa apelacyjna odbędzie się w 
listopadzie, Dyr, Wronka zwrócił 
się z prośbą o wypuszczenie go 
za kaucją, a to ze względu na bar- 
dzo zły stan zdrowia, spowodo» 
wany astmą oraz z uwagi na Toz= 
paczliwe położenie żony. (E) 


„Mieszkańie i miasio” 
Przygofowania do wysfawy 


Komitet organizacyjny wysta- 
wy „Mieszkanie i Miasto” dokłą- 
da wszelkich starań, aby wysta- 
wa wypadła jaknajbardziej impo- 

niaire podane do- 
tychczas informacje, dotycząe or- 
ganizacji wystawy, nadmienić 
należy, że komitet organizacyjny 
nie pominął również strony este- 


tycznej przygotowywanej wysta- 
wy, 
W tym celu postanowiono 


zwrócić się do oddziału plantacji 
miejskich, aby lokal wystawy 
przez cały czas trwania wystawy 
udekorowany był żywą roślin- 
nością, 


fabryki monopolu ty-|cy art. 581, cz. II K. K. skazał 


NOTOWANIE AT ZAPY PIZZE 


i 


DZIŚ o 
g. 8 w. 


'4 


Miejski Kinematograf Oświatowy 
Wodny Rynek (róg Rokicińskiej) 
Dojazd tramwajem 6 i 10. 

Od wtorku d. 5 do 9 sierpnia r, b. 

Dla dorosłych: 


ATLANTYDA an’ 


dramat 
w 12 częściach, osńuty na tle słyn- 
nej powieści PIERRE BENOIT. 
Następny program 


609,000 franków miesięcznie 


Dla młodzieży: 


„ARÓLOWA GÓR” 
(W DZIKIEM KENTUCKY) 


Dramat w 8 częściuci. 


NAD PROGRAM 772 


mam NL m m w nn 


REA O I I DZE 1 ET A 


oskarżonego zwrot 500 złotych, 0- 


na |cywillnie Bocheńskiego za uzasak-; wpadł 
Mie 
Iive- 1 


nione i zasądził na rzecz jego 


raz kosztów powództwa w sumie 
67 aliotuch. 


TEATR i 


„ATLANTYDA” | „KRÓLOWA GÓR“ 
w tniężskim kinematografie oświatowym, 

Począwszy od dmia 3 b, m. wydział 
oświaty i kultury wyświetla w miejskim 
kinematografie oświatowym przy Wod- 
ny rynku dwą programy. Jeden z pro. 
mów przeznaczony dla dorost, skla- 
da się z dramatu w 12 częściach, oshu- 
tego na tle słynnej powieści Pierre Be- 
nait p, t. „Atlantyda. A 
ECrugi program przeznaczony dla mło- 
dzieży składa się z dramatu w 8 czę- 
ściach p. t. „Królowa gór“. 


| 


TARY 5 


— 


TEATR LETNI W PARKU STASZICA. 
„Cała Łódź mówi o tem“. 
Wczorajsza premiera teatru letniego 
w parku im. Staszica odbyła się przed 
wypełnioną po brzegi widownią, Roz- 
bawiona publiczność oklaskiwała gorą- 


pe E > 


SYMFONICZI 


ETD 


y 


KONCERT 


pod dyr. 


Teodora Rydera 


W soboty i niedziele o g.6 Wiecz KONCERTY 
POPULARNE. W niedzielę, o g. 11.50 rano 


PPE? PORANEK MUZYCZNY. 4109—1 
m 
manna z szm 


SALA FILHARMONII. 


PET ZALE I — | R CM 
Pierwszy Żydowski Teatr Miniatur 


AZAZEL 


Tylko 3 szlagierowe dni 
po cenach najniższych. 


Czwartek, 5 sierpnia, o g. 9 wiecz 
Piątek, 6 sierpnia, o g, 9 wiecz, 
Sobota, 7 sierpnia, o g. 4 po poł. 


20 najlepszych numerów szlagierowych 
z wielkich programów 1, Il i HI-go. 
Ceny miejsc od 50 gr. do 3 zł. 


Bilety do nabycia w kasie Filliar" 
monji, 41085—1 


ca r. b. powróci-j 

olonji morskiej w fja 
10 wychowanek miejskich |kcloniji, 
domów wychowawczych, wysła- |wydział 
nych przez wydział opieki spo-|dziatwy 


przybyło na|na krańcach miasta, 
czują się bardzo dobrze|są na półkolonie 
czasu |ciągami 


jzostał wskutek tego usunięty 


W dniu 2 b, m, w parku 3 Ma- 
rozpoczął się drugi sezon pół- 
organizowanych przez 

opieki społecznej dla 
miejskich szkół po- 

wszechnych. Obecnie na półkolo- 


przebywały wįnjach przebywa dziennie przeszło 


2,000 dzieci. Dzieci, zamieszkałe 
przewożone 
specjalnemi po- 
łódzkiej kolei elektrycz- 


nej. 
W obecnym sezonie dziatwa 
na półkolonje o- 


przez |irzymywać będzie poza zwykłym 


4 


posiłkiem, 3 
biad mięsny, 


razy tygodniowo o- 


g 


nalnemu postawienin sprawy 
przez p. wiceprez, Groszkow 
skiego, zlikwidowany, 

Na mocy tego porozumienia 
kasa chorych otrzyma od magi- 
stratu należności swe, sięgające 
stukilkudziesięci« tysięcy zło- 


tych w kilku ratach miesiecz- 
nych jeszcze do końca roku bie- 
żącego, 


Równocześnie ustalony został 
system  rozrachunkowy między 
temi dwiema instytucjami, co po- 
winno wykluczyć na przyszłość 
wszelkie zatargi, 

RSMA SEES 


„Dziennik zarządu 
m. kadzi” 


Nr. 51 wyszedł z druku 


Wyszedł z druku nr. 31 (358) 
„Dziennika Zarządu m. Łodzi”. 
Numer ten zawiera: dział spra- 
wozdawczy — protokuł z posie- 
dzenia rady miejskiej z dnia 17 


czerwca r b, ruch służbowy o- 


iż kronikę miejską, 


EFTA 


w szponach zgubnego nałogu 


Półobłąkany mortinista zastrzelił 
syna 


Do morderstwa pchnęła go manja prze- 
śladowcza 


Czterdziestoletni Władysław Kofrej byt jedynym żywicielem w nę: 
ziełło, były kierownik poczty mia- | dze. 


steczka Słupca popadł przed ro- 
kiem w straszny nałóg morfinizmu. 

Koziellto pod wpływem nałogu 
nerwowy i 
z 
załimowanego dotychczas stamowi- 
ska, co wtrąciło jego rodzinę, któ- 


MUZYKA 


co dcskonałe. typy łódzkie, odtwarzane 
z kumorem przez najlepsze siły Kkomi- 
czne naszego teatru, Doskonal byli 
zwłaszcza p, Szubert w roli „restaura- 
tora Szwenglera”, oraz p. Miłkowska 
jako „tnanikirzystka od  Sznajdra”. P. 
Dunzjewska jako „prezydentowa*, PP. 
Mroziński jako. „przeclrodzono-gardero= 
biany Piamiak*,  Wilczkowski jako 
„afrykański milgarder / Bilumetszpic*, 
Bid'cz. jako „inkasent kasy chorych Li. 
cytacki', Dębicz jako „redaktor Parjań- 
ski“, Łabędzki iako „prezydent republi- 
ki Nigerja* wzbudzali swą grą ustawi- 
czną wesołość. 

„Cała Łódź mówi o tem“ graña jest 
codziennie, początek punktualnie o godz. 
8.30, 


w rozstrój 


w Kronice 


„TO MOJE AUTO! 

W ubiegłym tygodniu jakiś mieznany 
sprawca skradł w Kaliszu z ulicy zma- 
nona przemysłowcowi p. Leonowi Szpir 
giełowi auto i uciekł z wiem w niewiado 
mym kierunki, 

Poszukiwania nie dały reztńtatu. 

W dniu wczorajszym, gdy pan Sz, 
przechodził ul. Piotrkowską, ujrzał prze- 
ieżdzające ulicą swoję attto, 

Pan Sz. pobiegł czemprędzej do kie- 
rownictwa ruchu kołowego, zdzie go 
poinformowano, iż auto „nałeży” dó nie. 
jab (go Joska Tila, Ogrodowa 9. 

Juska Tila aresztowano, a samochód 
zwrócono jego prawemnu właścicielowi. 


CHMIEL UTONĄŁ. 

W gniu wczorajszym w czasie kąpieli 
w stawie przy ulicy Kwiatkowskiego u= 
torął dwunastoletni Henryk Chmiel. za” 
niieszkały przy ulicy Trelenberga 7. 


NIEPROSZENI GOŚCIE. 
„I iedź tu człowieku na letnie wy- 
wczasy”, krzyknał głosem pehiym roz- 


TOTORA WA | paczy p. Majer Najman, szosa Pabjania 


D ień, Który minął 


Morłinista pomimo wielkiego 
niedostelkku w domu wyprzedawał 
rzeczy, by tylko móc zaspokoić 
swój zgubny nałóg. 

Nieszczęśliwy wpadł po pewnym 
czasie w manję prześladoawczą, 
szczególnie zaś obarwiał się swego 


najstarszego syna Stamisława. © 
którym nozpowiadał hudziom, iż 


chce go zamordować. 

Nocy ubiegłej, gdy cała rodzima 
Kozieltów spoczywała w głębo- 
kim snie, półobłąjkaiy inista 
watak z łóżka, wryłdóbył z uikinytcia. 
rewolwer i: strzelił dwulerotniie do 
Stainisława, raniąc go śmiertelnie 
w glłowię. 

Kioziiefto, ujrzawszy, iż sym ko- 
na oprzytomniał i usiłował pozba- 
wić się życia wystnzałiem w gło” 
wę, śllirzellił więc do siebie, retniąc 
się tylko lekko w skiroń. á 

Powiadomiora o tym wypadku 
policja zaałresztowała synobójcę. 
== 


emy mrm WO Seay =" 
4:4 2780: r” 


OPT 


pogotowia 


cka 26, spostrzegłszy po powrocie di 
domu, iż jacyś zleznamą sprawcy Wia- 
mali się do jego mieszkania i ograbiłi je 
doszczętnie, zabierając nawet co fob- 
ulejsze sprzęty I meble, 

Poszkodowamy oblicza swe straty 
14 tysięcy złotych. z 


rw” 
` 


PODRZUTEK. 
W bramie domu przy piscu Wobtoścł 
6, znaleziono podrzutka pici  męskłej, 
dziecko ma załedwie parę dni. 
Podrzutka przesłano do żióbka miej- 
skiego, a za wyrodną matką wszczęta 
dochodzenia. 


ŚCIEŻKA NA ZŁYCH DROGACH, 

Jeździł sobie pan Ireneusz Ścieżka, 
Przędzałniaria 61 taksówką i brał od pa- 
sażerów tyłe. ile taksometr wykazywał, 
a? tu nagie wczoraj „dopomógł * atto- 
matowi do wykazańia większej należnu- 
ści za przejazd. 

Pasażer spostrzegł ową oszukańczą 
manipulacje i zameldował o niej połści!. 

Pan Ścieżka będzie miał więc terag 
sprawę i to bardzo brzydką, — m— 


Nr. 213 


JaK zmiażdżyć z drożyznę 
Miasta musza wziać w swe ręcę inicjątywe i roz- 
| poczać szeroka akcje 


Komunikat oficialny doniósł 


przed paru dniami, że gdy w cza- tutaj kocperatywa i — miasto, lljedynie zamiarem! — pchnąć mia- 
sie.od połowy maja do połowy lip, nawet raczej miasto, niż koopera-|sta do walłkii z drożyzną: ma więc 


ca b, roku kurs dolara obniżył się 


o 9,8 procent, a wskażnik cen hur |dzielczości! jest zagadnieniem trud | ża; 


townych spadł w takim 
prerwie stopniu, bo o 9,4 procent, 


lo ceny detaliczne, wyśrubowane (ści!) prowadzić pod doraźnem ha- spożywczy mieński, to pikiety ar- 


w czasie zwyżki dolara, wykaza- 
ły znaczrą odporność i niietistęp- 
liwość: obmiżyły się zaledwie 
4,3 proc, 


Dotykemy tutaj jednego z naj-|- gospodarz, miast 
: proble- [ciagle są pojęciami obcemt. 


istotniejszych 


| Na pierwszy plan wysuwa się 


itywa, ile że odbudowa wspól- 


samym |m1em i nie daiącem się (bez krzyw=| zaecydowelnej akcji. 


dy dla samej istoty spólłdzielczo- 


stem zniżki cen. 
A więc — miasta! Dzłś funkcje 


ojzarząców miast redulcuja się do 


zadeń sdmiristracyjnych, Miasto 
o, aprowizator 


D'o- 


miów naszego życia ekonomiczne- brze się tedy stało, że rzad) zwró- 


go. Dotylkamy tego, co się popu-jcił uwe 


larnie nazywa drożyzną życia w 
Polsce Budżet rodziy opóero się 
na cenech detalicznych, One sta- 
nowią o deficytach budżetu jed- 
mostfkowego, one łamią jego rów- 
nowagę, one wywołują walki cen- 
nikowe w pracy i inne pertrakta- 
cje ekonomiczno - społeczne, Moż 
naby powiedzieć, że gdy ceny hur- 
towne są zegadnieniem ekonomii 
narodowej, to ceny detaliczne są 
kwestią egzystencji 
zwłaszcza człowieka pracy i sta- 
łego zarobku. 

I te właśnóe ceny detaliczne są 
dziedziną nieopisanej poprostu a- 
navrch w kraju.  Wymierzona 
przeciw nim ustawa o walce z li- 
chwą od początku była fikcją. 

Gdy zaś z jednej strony repre- 
sje i sądownietwo antyspekula- 
cyjne jest poprostu w zaniku, tó 
z dmgiej strony pozytywna siano- 
obrona społeczna przeciw wyzy” 
skowi pośródnictwa — koopera- 


tyzm -=- równieżprzeżywi głębo- | świadczył, że sprawę podwyższe- 
ki kryzys, datujący się jeszcze Z |nia wynagrodzenia pracownikom, 
zajetym w tramwajach, załatwi w 


okresu niszczącej ruch spółdziel- 
PY dewaluacji marki polskiej, 
To też swawola pośrednictwa 


dolara i związanych ź nim cen hur 
towych reszta utonęła w kiesze- 
niach kupców i to — kupoów de- 
talioznych. 

Bronią się oni argumentem, że 
wysprzediają zapasy nabyte po 
poprzednich wyższych cenach. Na 
przód jest to o tyle nieprawda, że 
prawie nieme detalisty, któryby 
w ciągu dwóch - trzech miesięcy 


|porozimi 
handlowego kwitnie w najlepsze. |współudziału 
Zaledwie w połowie odczuliśmy związków zawodów 
korzyści i dobnodziejstwa spiakiku; aświadczeniu dyr. 


szem 


ASY 


Walka o poprawę bytu 


ge na te stosunki. Ma on 


5.VIII. — GŁOS POLSKI — 1926. 


zamiar — który cby nie pozostał 


dać kredyty i pomoc, ale też i za” 
akcji, wyraźnej, szerokiej, 


SLE 
Ma 


Myśl dobra, bo każdy sklep 
mji spożywców na froncie walki 
z drożyzną. Oby tylko myśl ta 
znalejzła należyte  zrozumiienie 
wśród samych samorządów miej- 
skich i wykwitła realnymi czynia- 


mı į 
W. N. 


? 


W dniu 3 sierpnia! delegacja wem 
tralnej organizacji związków zawo 
dowych pracowników  umysiia- 
wych w osobach pp. 
skiego, W. Leśniewskieśo i H. Ra 
abego przyjęta była przez p. mint- 
stała pracy i op. spicłecznej i przed 
stawiła postulaty związków pra- 
cowników umysłowych, Delegacja 
złożyła memoriał, domagający się 
znowelizowemia ustawy o zabez- 


wych na wypadek bezrtibocia w 


| nioc 
, Kościń-| 


pieczemiu pracowników  umyslło- | dek 


Nędza proletarjatu umysłowego 


musi się wreszcie skończyć 
Delegacja pracownicza u ministra pracy 


becnie obowiązującej nedaikcji, o- 
raz podniesienia funduszów ma po 
doraźną do czasu znoweellizo- 
wania ustawy przynajmniej do zł. 
700.000 miesięcznie, 

W związku z powyższem omia 
wiamo sprawę wydamia w drodze 
dekretu ustawy o ubezpieczeniu 
pracowników umysłowych, która 
załatwiłaby telk ważną kwestję u- 
bezpieczenia na starość na wypa- 
inwalidztwa, _wdowieństwa, 
sienoctwa i bezrobocia. W ten spo- 


kierunku objęcia ustawą wszyst- |sób zostałoby rówńież przeprowa: 


kich tych pracowników, 
dotychczas z pomocy 
nie mogą korzystać wskutek 


pracowników zalładów użyteczności publicznej 


W dnia wczorajszym o godz. 12 
|w poł. w urzędzie wojewódzkim 
odbyła się wspólna konferencja 
delegatów związków z przedsla- 
;wicielemi magistratu i zarządów 
linstytucji użyteczności publicz- 
nej 

Obradom przewodniczył p. wi 
cewcjewoda dr. Ossoliński, obec- 
ny byl również komisarz rządu 
Iżycki, 

Po, zagajeniu 
wicewojewodę, 
rektor K, E, Ł, 


obrad przez p. 
zabrał głos dy- 
Ring, który o- 


porozumieniu ze związkiem přá- 
tramwajowych o bez 
przedstawicieli 
ch. Po tem 
Ring opuścił 
sebranie. 

Nssiępnie p. Kowalski w dłuż- 
przemówieniu uzasadniał 
żądania prac; p. Stemborowski 
przemawiał w sprawie podwyż- 
szenia wypłat za zatrudnienia, ja- 
kie wykonują niżsi funkcjonarju- 
sze magistratu w godzinach po- 
nad określony reguleminem czas 
pracy. poczem przedstawiciel u- 


operował tym samym towarem. W irzędników magistratu uzasadniał 


hatkliu np. spożywczym (a ten wł 
Śnie decyduje w naszem rozumo- 
waniu!) jest to zgoła wykluczone. 
Po drugie — jeśliby nawet „stra- 
cili” przy obecnej zniżce cen, to 
wszakże poprzednia podwyżka 
zastała ich przy remaneniiach, ku- 
pionych taniej, bo zarobili—ohbec- 
gie oddadza... 

Są to więc rozumowania teore- 
tyczme, bo ekonomiczne  „hory- 
zomtty” drobnego kupoa’ są bardzo 
swoiste: ani $o nie przekona, ani 
nie upilnuje, I kllatego walka o 
zniżkę cen podjęta być musi w zu- 
pełnie innej płaszczyźnie: nietylle 
pwzeciw, ile — poza sklepikar- 


że p 


żądania pracowników o zrówna- 


nie płac urzędniczych z placami 
urzędników samorządowych w 
Warszawie, a to w drodze przy- 


znania im  20-procentowego do- 
datlka stołecznego, oraz wysunął 
szereg innych postulatów, jak: 
wypłacanie remuneracji nielylko 
funkcjonarjuszom wyższym, ale 
sprawiedliwy ich rozdział i mię- 
dzy pracowników niższych kate- 
gorji, przywrócenie trzynastej 
pensji, podwyższenie dodatku dia 
urzędników samorządowych z 16 
na 25 procent i in. 

W odpowiedzi zabrał głos ław- 
nik Hajkowski, który oświadczył, 
ostulaty, wysunięie przez u- 
(DY. NEAT: W) 10 To GE PR 


Co poczną bezrobotne masy 


«- gdy biura funduszu bezrobocia przerwą 
wskutek strejku wypłaty? 


Do tej ewentualności nie można dopuścić 


W. dniu wczorajszym zarządy 
związków użyteczności publicznej: 
chnześcijańsik, klasowy, 
tyjny i polski, wystosowały do za- 
nządu funduszu bezmobocia pismo, 
w któtem sprecyzowelty ostatecz- 
ne postulaty pracowników tej in- 
stytucji, 

Pracownicy domagają się pod- 
wyżki płac o 25 proc„ zastoso- 
wania mmożnej ruchomej, unormo- 
wania sbosumków shużbowych i 
podwyższenia szczebli uposażenio- 
wych. W razie nieuwzględnienia 
tych postulatów, pracownicy fun- 
duszu podejmą akcję z innymi ka- 
tegorjami pracowników instytucji 
użyteczności publicznej, Z uwagi 


zaś na charalster tej instytucji o- 
raz role jej w wielkiiem skupieniu 
bezrobotnych — jakiem jest Łódź 
— zawiadomią na dwa dni przed 
podięciem swej alkoi zanzad fun- 


bezpatr- | zarząd, 


uey o tem wystąpieniu. 

o otrzymaniu tego pisma przez 
pe. Kaliczieeiyskeć adbył 
diuższą konferencję z teprezentu- 
jącym organizacje pracownicze p. 
Kowalskim, który przedstawił 
ciężką sytuację prnacowaników ium- 
duszu. Wobec braku jakichkol- 
wiek pełnomocnictw ze strony 
mim, pracy, po które przewodni- 
czący zamżądu fumkluszu zwracał 
się kilkakrotnie do Warszawy — 
konferencja nie dała żadnych po- 
zytywmych wyników., W żem spo- 
sób Łódź stamęłe wobec widma 
przerwstnia akcji pomocy dha bez- 
robotnych, spowodowanego w 
pierwszym rzędzie zbyt słabem 
zainteresowemiem się Warszawy 
tym jedynym w swoim rodzaju a 
talk głośnym čih naszego  mmiaeia 
„Slnedkiera © 


$ 


rzędników  magistrackich, 
być tylko w części 
przez sam magistrat, częścią, zaś 
tylko przez władze nadzorcze, 
t. į} województwo, wzgl minister- 
stwo spraw wewnetrznych, 
Następnie dłuższe -przemówie- 
nie wygłosił p. wicewojewoda dr. 
Ossoliński, który oświadczył, że 
dołoży wszelkich starań, by mo- 
giy być uwzględnione słuszne żą- 
dania pracowników magistratu, 
w szczególności zaś obiecał wp!y- 
naĉ na magistrat, aby remunera- 


cje, wypłacane urzędnikom, u- 
dzielane były przedewszystkiem 
pracownikom niższym, którzy 


wykażą większą pilość w pracy : 
materjalnie są gorzej sytuowan: 

Co do żądania 13-ej pensji, wy- 
liaśnił p, wicewojewoda, że z uwa- 
lgi na to, iż ministerstwo katego- 
Irycznie odmówiło wypłaty 13-ej 
pensji należy znaleźć drogę ĉo- 
średnia wypłacania gratyfikacji w 
innej formie. Natomiast sprzeciwił 
się p wicewojewoda żądaniu 
wypłaty dodatku stołecznego 0O- 
raz podwyższenia  15-procento- 
wego dodatku samorządowego, 8 
to dlatego, że procent ten jest tt- 
stawoko określony. dla cełzgo 
państwa jednolicie dla wszystkich 
pracowników samorządowych 

W sprawie innych postulatów 
pracowników magistratu, a w 
szczególności obniżenia najniż- 
szym funkcjonarjuszom płac z D0- 


zaszeregowania ich do n'ż- 
E kategorji, zażądał 


komisji, 
której posiedzenie odbędzia się 
w dniu dzisiejszym o godz. 12 w 
urzędzie wojewódzkim przy 
współudziale przedstawicieli ma- 
gistratu i pracowników samorzą- 
dowych, celem załatwienia wszel- 
kich kwestji spornych. 

Pan wicewojewoda apelował 
wkońcu do patrjotyzmu i zmysłu 
obywatelskiego pracowników in- 
stytucjj użyteczności publicznej 
wskazując na nieobliczalne szko- 
dy, jakie w dzisiejszej 
mógłby pociągnąć nieopatrznie 
wywołany strejk. 

Ze swej strony zapewnił p, wi- 
cewojewoda, że dołoży wszelkich 
starań do likwidacji zatargu i o- 
biecał poparcie dla postulatów 


p. wice- 
wojewoda wyłonienia 


mogą |pracowniczych 
załatwione |żhwych do przeprowadzenia. 


Przebieg wczorajszej Konferencji w województwie 


człowieka. | 


słusznych i mo- 

Pod koniec zebrania p. Kowal- 
ski oświadczył, że zreferuje prze- 
bieg konferencji na zebraniu, któ- 
re odbędzie się wieczorem, po- 
nieważ jednak zarządzenia strej- 
kowe są już wydane, nie może 
dać gwarancji, czy będzie je mo- 
żna odwółać już na dzień jutrzej- 
szy, przyrzekł jednak zawiadomić 
p. wicewojewodę natychmiast po 
wspomnianem zebraniu o wyniku 
obrad. 

Posiedzenie zamknął p. wice- 
wojewoda oświadczeniem w któ- 
rem zaapelował do „komisji pię* 
ciu", aby zaniechała zapowie- 


dzianego strejku aż do wyniku ju- 


(P) 


trzejszych narad. 


którzy; 
ustawowej wiązującej ustawy o ubezpiecze- 
r o- {niu pracowników umysłowych od 
gramiczeń, wprowadzesrych w o0-| bezrobocia. 

$ 


dzone polepszenie obecnie obo 


Zdaniem p. mimistra, należy © 
czelkiwać wydania odnośnego de- 
kretu w czasie najbliższych mie 
sięcy, temibardziej, że w ie rzą” 
du projekt został już w zasadni- 
czych pumistach niemal całkowicie 
uzgodniony. 

Pozatem delegacja wysunęła po 
stulałt wydania dekretu © umo- 
wach o pracę pracowników umiy- 
słowych, który uregulowałby i u- 
jednostajnił tak chaotyczne do- 
tychczas stosunki prawne w tej 
dziedzinie i zapewnił pracowni- 
kom umysłowym odpowiednią o- 
chnotę pracy, Sprawa. pa jest rów- 
nież w łonie rządu aktualna i pa 
wewnęteznem uzgodnieniu mależy 
się spodziewać ostatecznego jej za- 
feitwienia, 

Wreszcie delegacja zwróciła się 
o poparcie ministenjium w sprawie 
zawarcia umowy zbiorowej mię- 
dzy związkami pracowników” u= 
mysłowych i przemysłowych włó- 
kienniczych mal terenie Łodzi w 
sprawie przyznania podwyżek 3 

tym pracownikom, pozatem w. za- 
tangu miękzy pracownikami ko- 
palni „Bnzesacze” a dyrekcją pań- 
|stwowych  zalkładów górniczych 


ico do przyznania podwyżek płac, 


Strejk w Zgierzu 


Dziś odbędzie się Konferencja w inspek» 
toracie pracy 


W ser dzisiejszym odbędzie się 
w inspektoracie pracy pad pnze- 
wodnóctwiem okręgowego inspek- 
toma pracy IN okręgu p. Wojtkie- 
wicza wspólna konferencja przed- 
stawictelh zarządów 5 febryk zgier 
skich, objętych  slmefkiem, cnag 
przedstawicieli strejkujących pra- 
cowników, która ma na celu zli- 
kwidowanie streiku, powstałego 
w tych itibnykach na tle ostatniej 


podwyżki płac. 

Jak wiałowno, robetnicy zmżą: 
dali zrównania płac z cemnikiem 
łódzkim (płace w Zgierzu były do- 
Kipras iry” | łódzkich a 

proc.), co łącznie z przyznana 
podwyżką 12 proc. wynesiłoby 
mazem 22 proc. podwyżki. Prze 
mysłowcy chcą zaś dać jedynie 
podwyżkę 12 proc 


== 


Co usłyszymy dziś przez radjo? 


WARSZAWA (480 m.) Godz, 15.00— 
1515 — komunikat handlowy: godz. 
1700—1725 — odczyt prof. Jankow- 
skiego o rolnictwie; godz. 17.30—18,30 
— Jazz.band; godz. 18.30—18.55 — od- 
czyt p. Sosnkowskiego o architekturze; 


sytuacji godz. 19.00—19.25 — odczyt d-ra Nie- 


mojewskiej-Gruszczyńskiej p. t. „Reałi- 
zacja romantycznych problemów w 
okresie radjo"; godz. 19.25—35 
Rozmaitości: godz. 20.00—20.15 Koma= 
hkat rolniczy: godz. 20.30—22.00 — kon 
cert utworów Beethovena: część I i) 


Katastrofa samolotu pod 


Pułtuskiem 
Wypadek ppułk. Płodowskiego 


Nasz warsz. koresp. telefonuje: 


Ppułk. Płodowski, zastępca sze- 
fa lotnictwa wojskowego wyleciał 
o godz. 3,45 po poł. z lotniska mo- 
kotowskiego, kierując się w kie- 
runku Pułtuska, 

Lot odbywał się na „Potezie'”; 
ppułk. Płodowskiemu towarzyszył 
mechanik, ; 


O godz. 4, kiedy aparat znajdo- 


f 


lot 


wał się niedaleko Pułtuska, mig-) 
dzy wioskami Psary a Obryte, pi- 
zawważvi defekt w motorze. 


Motor działał coraz gorzej i lada 
chwila mógł odmówić posłuszeń- 
stwa, 

Ppułfk. Płodowski zaczął plano- 
wać, Na nieszczęście teren. do lą- 
dowania był nieodpowiedni i apa- 
rat po dotknięciu ziemi wywró- 
cił się. i 

Lotnicy wyszli z przygokły cało, 

| aparat strzaskany, 


udała się komisja wojskowa. 


Uwertura „Egmont* — wykona orkie- 
stra filharnionji, 2) koncert skrzypcowy 
— wyk. p. Hakowska z tow. orkiestry: 


Część II. 1) Symfonia VII — wykona 
orkiestra, 


BERLIN, 504 m. Godz, 17.30—18.30. — 
Muzyka krajów  półnoónych. 22.30— 
24.00 Muzyka taneczna, 


BUDAPESZT, 560 m. Godz. 17.45 — 
Kercert orkiestry. 19.30 Pieśni ludowa 
węgierskie solo z akomp. chóru cygań: 
skiego. 21,00 Wieczór sonat z udziałem 
solistów. 


MEDJOLAN, 320 m. Godz, 16.30— 
18.00, Koncert. 21.00—23.00 Koncert wię 
czorny. 23.00-—23.3 Jazz-band, 


PARYŻ, 17,50 m. Godz. 10.40, Komu- 
nikaty. 12.30 Koncert orkiestry Lucien. 
1350 Przegląd prasy porannej. Informa- 
cje Aj. Havas'a. 16.30, Giełda handlowa 
paryska. 16.45 Koncert muzyki tanecz 
nej. 17.35 Ceny z rynków Nowego Jor 
ku. 20,30 Koncert. 


PRAGA, 368 m. Godz. 14,00 Giełda. 
16.36 — 17.30 Koncert muzyki włoskieł 
20.02 Koncert. 22.00 Nowości portowe. 

RZYM 425 m. Godz. 17.00—17.30 Ko. 
munikaty Af. Stefani, Giełda, 17.30— 
19.09 Jazz-band. 2125 Wiefkż koncert 
poświęcony Bellini 

WIEDEŃ, 531 m. Godz. 11.00 Poranek 


Wczoraj na miejsce katastrofy| muzyczny. 16,15 Koncert popułarny. -= 


; 2000 Koncert orkiestry symfonicznej, 


"GŁOS POLSKI“ 
Łódź 
5 sierpna 1926 r. 


GAZE 
liimpiada 1026 


roku w Amsterdamie 


Załagodzenie zatergu miedzy Komitetem olimpij- 
skim i zwiazkami sportowymi 


z poprzednich | 
chyba w 
całego 


Żadne jeszcze 
olimpjad nie trwożyła 
tym stopniu sportowców 
świata, 
spotkań olimpijskich, co mająca 
się odbyć za 2 lata olimpjada w! 
Amsterdamie, Początkowo holen-j 
derski komitet olimpijski otwarcie 
przyznał się że wątpi, czy uda, 
mu się urządzić olimpjadę w to-| 
ku 1928, gdyż nie ma na to odpo-, 
w:ednich finansów, Na skutek e- 
nergicznej akcji rząd holenderski 
fundusze wyasygnował, a komitet 
olimpijski raźno wziął się do bu- | 
dowy boisk, kortów i pływalni, | 

Zdawałoby się, że już żadnych | 
trudności nie będzie w doprowa- į 
dzeniu do skutku igrzysk w Am- 
sterdamie, gdy nagle rozeszła się j 
wiadomość o rozdźwięku, panu- 
jącym pomiędzy międzynarodo- 
wym komitetem olimpijskim a 
międzynarodowymi związkami | 
sportowymi. Rozdźwięk. zamienił: 
się wkrótce w poważny zatarg, 
śrożący uniemożliwieniem wprost 
urządzenia  olimpjady, naskutek | 
grożby bojkotu jej przez urażone 
żwięzkoi sportowe. Powodem ża-| 
tangu było żądanie międzynarodo- 
wych związków, aby przedstawi- 
ciele ich zostali przyjęci w poczet 
komitetu olimpijskego, na co, ma- 
jąc zresztą wszelkie ku temu pra- 
wo, nie chciał się zgodzić komitet, 
Sprawa dłuższy czas tkwiła na 
martwym punkcie, aż wreszcie na 
posiedzeniu zarządów wszystkich 
związków, które się odbyło osta- 
tnio w Paryżu, postanowiono nie 
wprowadzić w czyn groźby bojko- 
tu, olimpjadę obsadzić w tem głe- 
bokiem przekonaniu, że od ich 
współudziału wyłącznie uzależnio 
ne jest powodzenie igrzysk, Na- 
stępnie zaś związki sportowe je- 
szcze raz zwróciły uwagę międz, 
komitetowi olimp, na konieczność 
ustalenia bezpośredniej współpra- 
cy ze względów pedagogicznych i 
moralnych, 

Wobec więc zapanowania tym- 
czasowej zgody między najwyż- 
szemi magistralami sportowemi, 
istnieje pewność, że igrzyska olim 
pijskie w roku 1928 dojdą do 
skutku, Program zawodów został 
już opracowany i przedstawia się 
następująco: od 30 czerwca do 7 
lipca odbywać się będą elimina- 
cyjne rozgrywki piłki nożnej, w 
następnych dniach odbywać się 
będą ćwierć finały, 12 lipca pół- 
finały, na 15 zaś naznaczony jest 
finał. 


8 lipca rozpoczynają się jedno- 
cześnie lekka atletyka, podnosze- 
nie ciężarów, tennis i szermierka, 
które trwać będą bez przerwy do 
dnia 12 lipca; w tym czasie odby- 
wać się również będzie strzelanie, 
pięciobój, hokey i walka grecko- 
rzymska. 

„W następnych dniach odbędzie 
się bieg marotański oraz rozpocz- 
ną się zawody hippiczne. Na 15 
naznaczone są finały w walce 
śrecko-rzymskiej i kolarstwie to- 
rowem, tennisie i szermierce, 16 
lipca rozpoczynają się zawody 
I ATRUS r - x = 


Prosna--Hakoah 


W sobotę, dn, 7 b, m., rozegra- 
ne zostaną rewanżowe zawody o 
mistrzostwo klasy B między dru- 
żynami  „Prosna” z Kalisza i 
łódzkim „Hakoahem'*. Jak wiado- 


Ean, ry a, 


1% 


mo, pierwsze zawody, rozegra- 
ne w Kaliszu zakończyły 
się zwycięstwem „Prosny“ w 


stosunku 3:1. Jednak ' wtajemni- 
czeni w politykę „Prosny”, zna- 
nej już dziś z lekceważenia obo- 
wiązujących form zwyczajowych 
i traktującej wszelkie przepisy w 
sposób sobie tylko dogodny, 
twierdzą, że kaliszanie do Łodzi 
nie przyjadą w obawie przed po-i 
rażką. 

W razie, gdyby „Prosna'” na za- 
wody powyższe się nie stawiła. 


„Hakoahowi”* przyznany zostanie | 
walcover 3:0, 


pływackie oraz yachting, które 
trwać będą do dnia 22-580; jedno- 
cześnie odbywać się będą 


roczyste zamknięcie igrzysk. 

Do olimpjady zostało nam je- 
szcze dwa lata; na tych igrzyskach 
Polska zechce już odegrać jakąś 
rolę i nie zadowolni się samym 


faktem brania w nich udzizłu, jąk 
to miało miejsce na olimpjadzie w 


ZAWO- 
spragnionych gorących |dy gimnastyczne, wioślarskie i u- 


Paryżu. Od tego czasu prawie we 
wszystkich konkurencjach sporto- 
wych podnieśliśmy się znacznie í 
teraz mamy już prawo spodziewaó 
się po naszych zawodnikach pew- 
nych wyników. I dlatego już dziś 
epinja publiczna powinna doma- 
gać się, aby ją jaknajczęściej in- 


iormowano, co robi się w Polsze 
w związku z olimpjadą 1928 w 
Amsterdamie. 

DGA EB 


Polonja--Warszawianka 1:0 


Mistrzostwo Warszawy zdobyła Polonia 


W dniu wczorajszym na boisku 
Agryloli rozegrana została 28 mi- 
nutowa rozgrywica między rywa- 
lizującymi zespołami © tytuł mi- 
strza stalicw: Wanszawienką i Po- 
lonja. 

W 5 minucie daleki strzał na 
bramkę Warszawianki stara się 


wyłepać Domański w czem prze- | 


szzadza mu nadbóegający Ałaszew | dwugodzinszfo meczu brzmi 6:5 


ski. Domański chwyta piłkę tak 

nieszczśliwie, że ta spadając na 

ziemię, sama wpada do bramki 
Polonja śra w dziesięciu 


wylkopując na aut. W dalszym cią 
gu Warszawianka przeważa chwi- 
lami nawet dość znacznie, lecz 
dzięsi utraconej bramce gra nad- 
zwyczaj mierwiowo i chaotycznie, 
przyczem „murowanie“ bramki 
przez gradzy, Połonji nie pozwala 
im na urckamie wyrśwnania 
Wobec tego ostateczny wyriik 


na korzyść Polonji, która tem sa- 
mem zdobyja tytuł mistrza war- 
szawskiego okręgu piłki nożnej. 


bez | Zawody powyższe były sensacją 


Grabowskiego 1 po zdobyciu bram |w sierach sportowych. 


ki, wyraźnie gra ma czas, 


zo 


stale 


rażRu 


Ćwiczenia na wolnem powietrzu. 


Gimńastyka szwedzka, gimna- 
styka Bukha wypierają pomału 
ćwiczenia na przyrządach, które 
są trudne, wymagające obecności 
riutynowanejgo nauczyciela, a nie- 
jednokrotnie grożą _niebezpie- 
ozeństwem dla ówiczącego. 

Na naszej ilustracji widzimy 


ćwiczenia na drążku o tyle nie- 
prawidłowe, iż dwóch gimnasty- 


„GŁOS POLS" 
Łódź 
5 sierpnia 1926 r. 


Ronkurentka Ronopachiej 


TEZY Ty YZ TAA. j 


ł 


Panna Kóppel, wiedenka, rzuca kulą 957 cm 


skiem 33 m, 40 em, zagraża po. 
ważnie panna Piducola w Szwaie 
carji, zaś w rzucie kulą panna 
Kóppel z wiedeńskiego klubu 
Danubia, Panna Kóppel rzuciła w 


Do rekordów łatwych stosun- 
kowo do poprawienia należą 
światowe rekordy kobiece. Ko- 
biega lekkoatletyka jest dopiero 


w paczątkowem stadjum rozwo- 


ju, Przekonała się o tem nasza| Wiedniu kulą wagi 5 klg. — 957 
najlepsza lekkoatletka Konopac-|em., co jest rekordem świato» 


wym. 


ka, której rekordowi w rzucie dy- 


KJ 


Organizatorzy wyścigów Konnych 
w Łodzi 
natrafili na wielkie trudności techniczne 


Z obowiazku knonikarskiego po|nie, bicrące udział w klasycznych 
ukończonym sezonie wyścijfowym | gonitwach na torze warszawskim, 
w Łodzi należy zanotować co na-|miiafy tam dostęp zamknięty. 
stępuje: Wyścigi konne w Łodzi| W mroku bieżącym wyścigi w 
nia torze urządzonym około rokujŁodzi miely właściwy charakter 
1908 odbyły się po raz ostatni w|sportowy, otwarty dla koni wszy* 
roku 1913 w sierpniu, zaś w ro-|stikiich klas z nieograniazenemi 
ku 1914-ym nim doczekano się se-| wagami, Tor na wyścigach łódza 
zonu, wybuchła wojna. kich położony o kilka kilometrów 

Wyścigi w Łodzi zeliozone byłyłza miastem, naogół był urządzony 
przed wojną do rzedu 'prowincfo- | bardzo prymitywnie. i środek toru 
nalnych z inną wiagą cbowiązują-  użytkowano pod uprawę warzyw 
cą dla komi,  przyczem w zi|ś zboża, Były też duże trudności 
biegały tylko ikonie półamatot"|ze stelniami, choć przysyłamo do 
skie z Pławna (Piotrkowa), Ómie- Łodzi nie więcej tak kilkanaście 


ków ćwiczy naraz. Młodzież przy (lowa (Radomia) i Lublina, zaś ko- komi wyścigowych, 


gląda się, choć zasadniczo ćwiicze- 

mia na przyrządach będa dla niej 

dopiero w przyszłośc: odpowie- 
ie. 


——o00 
Rolarski mistrz świata 


Octave Dayet po zwycięstwie 
Mediolanie, . 


zawody kolarskie 
o mistrzostwo świata, o których 
szczegółowo donosiliśmy, odbyły 
się w Medjolanie przy udziale 
najsłynniejszych gwiazd kolar- 
skich. Czterech naszych kolarzy 
brało” udział w zawodach, lecz 
bez uzyskania zaszczytniejszego 
miejsca, Lepiej poszczęściło się 
naszej sojuszniczce Francji, która 


Tegoroczne 


zdobyła w mistrzostwie zawo- 
dowców w sprincie (biegach na 
krótkie mety) trzecie (Michard, 
b. mistrz olimpijski), w kategorji 
amatorów drugie miejsce przez 
Galvainga, 


W mistrzostwie amatorów w 
wyścigu szosowym zdobył tytuł 
mistrza francuz Octave Dayet, 
którego podobiznę reprodukuje- 
my, Wobec przejścia olimpijczy- 
ka Blanchometa do ligi zawodow- 
ców, Dayet jest obecnie czoło- 
wym kolarzem Francii miedzy a- 
matorami, 


o00—— 


Sukcesy lekkoatletów | Górnośląska drużyna 
lódzkich „Ruch w kodzi 


na zawodach o misfrzesfwo | Jeszcze przed międzyokręgo: 


i zawodawi 6 mistrzostwo 

Fast Rznlifej , s Polski będziemy mieli możność 

W niedzielę, dnia 1 sierpnia r.lujrzenia w Łodzi mistrzowską 
bież. odbyły się w Katowicach |drużynę górnośląską „Ruch“ 7 


zawody atletyczne o mistrzostwo BA Wielkich. , 5 

Rzeczypospolitej polskiej w wy-ł_ _ W" „Omu 8 sierpnia r. b., ti w 
1 dnicy łódzki inajbliższą niedzielę, górnośląza- 
niku czego zawodnicy łódzkiego cy rozegrają zawody towarzyskie 
okręgu zdobyli następujące miej-|z zespołem K, S Zawody te 
sca: w podnoszeniu ciężarów w|zapowiadają się nadzwyczaj cie- 
wadze muszej I miejsce zdobył 


kawie, a dla piłkarstwa łódzkie 
Wajngarten Majer (Bar-Kochba), go będą miały kolosalne znacze- 
w wadze koguciej III miejsce — 


nie, gdyż dadzą nam możnnść 
zapoznania się z systemem i po. 


Ignatowicz (Sokół), :w wadze |zjomem gry gości górnośląskich 
piórkowej III miejsce — Garus|kiórzy już w tydzień potem będa 
(Sokół), w wadze średniej 1-sze|walczyli z klubem „Turystów“ » 


zawodach międzyokręgowyci < 


miejsce — Winnykamień Bernard|** j 
! y mistrzostwo Polski. 


(Bar-Kochba), II miejsce — Lan- drugiej stęony będziem: 
ger Józef (Bar-Kochba), w wa-|mieli, choć w przybliżeniu, mo 
dze półciężkiej II miejsce — Minc żność stwierdzenia który z od 
Juda (Bar-Kochba), w wadzejwiecznych rywali w obecnyn 
ciężkiej II miejsce — Żurek (So- |7735'2 jest godniejszym zaszczyt! 

* reprezentowania barw  naszeg: 
kół). okręgu, czy Ł, K. S., czy też ze 


spół klubu „Turystów”, który p: 


W walkach grecko-rzymskich 
zdobyciu mistrzostwa ze wszyst: 


zdobył III miejsce wagi koguciej 


Mayer (Siła), II miejsce wagi pôl- kich spotkań wychodzi zwycię 

AS 8 sko, 

ciężkiej zdobył Cymer (Siła), Zawody te odbędą się 2a bòi 
— X am. sku L, K. S. o sodz. 5-ej po poł 


„SLO5 POLSKI” 
Lódź 


5 sierpnia 1926 r. 


ENRICO E EZ 


W ostatnim numerze , Berliner | 
T=geblattu" zamieszczony został 
cekawy artykuł specjalnego wy- 
clennika do Palestyny, o połąże=j 
nia w kraju. Autor artykułu, Ernst į 
Devis, wykazuje wiele zrozumie- 
nia dla najważniejszych proble- 
mów kolonizacyjnych w Palesty- 
kewrządu brytyjskiego. 

Palestyna, całkiem niespodzie- 
wanie, pozbyła się tej apatji, ce- 
chującej kraje arabskie i pchnięta 
została na drogę gospodarczej i 
kulturalnej europeizacji w szyb- 
kiem tempie, To co obecnie dzie- 
ię się w Palestynie, przypomina w 
znacznej mierze pierwsze lata ro- 
zwoju gospodarczego Niemiec po 
roku 1871. Ale w Palestynie roz- 
wój jest o wiele szybszy. Nie o- 
;anicza się on na uprzemysłowie- 
niu kraju, lecz jednocześnie na roz 
szurzen'u rolnictwa, 

Palestyna po raz pierwszy w 
dziejach swoich przeżyła obecnie} 
regularne, jak na stosunki euro- 
pejskie, okresy haussy i baissy. 
Dając szczegółowy obraz haus- 
y w Palestynie, p. Davis wnio- 


5 


skuje: 


—- Rzadko kiedy przyczyny za-|brakiem rynków zbytu, 


iamania się hauzsy bytv tak wi- 
doczne, jak w Palestynie. 
tyngent emigrantów zmienił się. 
Okręty przywoziły do Palestyny 
coraz więcej imigrantów, pozba- 
wirowych trodków, Zaostrzenie się 
kryzysu w Polsce całkowicie po- 
zbawiło wielu imigrantów środ- 
ków osiedlenia się w Palestynie, 
Banki, które przedtem udzielały 
kredytów przedsiębiorcom budo- 
wlanym z wkładów przybyłych do 
kraju imigrantów, zaczęły odczu- 
wać brak wpływu obcych kapita- 
tów, Jednocześnie osłabił się ruch 
turystyczny i wiele przedsię- 
biorstw, których egzystencja uza- 
ii żniona była od przyjazdu tury- 
‘`w, pozostzło tzz środków. Spół 
: towarzystw ziemskich, które 
przedtem sprzedawały wisksze| 
tereny żydom w Polsce, nie mo-| 
gly otrzymać całkowitego pokry” 
cia wskutek spadku kursu złote- 
0, 
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ona } 
RRS E | 


PRZEZ AKWIZYCJE OGŁO/ZEŃ 


FUCHSA 


Ogłoszenia 


do gazet mitjscowych, jąkoteż do 
wszystkich pism ukazujących sie 


ną caiym obszarze Polski 
przyjmuje Akwizycja Ogłoszeń 


8. FUCHS'a 


Piotrkowska 50. Tel. 21-36 


f 
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Wywóz węgla do Rosji 


W Syrji wybuchło powstanie 
druzów, wskutek czego przestra- 
szeni kupcy Bajrutu i Damaszku 
nie odebrali zamówionych towa- 
rów w Palestynie, 

Najwięcej zachwiał się w pod- 
stawach swoich. Tel-Awiw, a 
szczególnie przedsiębiorstwa bu- 
dowłane których słabe podstawy 
i nieodpowiednia-konstrukcja zna- 
ne były od dnia powstania ich. 
Nastąpił okres depresji — braku 
środków pieniężnych, ścisłej kal- 
kulacji. 

Skutki tej depresji były jednak 
korzystne. Poważne siery gospo- 
darcze przystąpiły do przejścia z 
okresu spekulacji do okresu sana- 
cji. Przystąpiono do  umiejętnej 
reorganizacji przedsiębiorstw, 

Wyszło na jaw, że słabą stroną 
instytucji palestyńskiej są: zama- 
skowany brak kapitału i nieodpo- 
wiednie kerownictiwo fachowe. 
Cała reorganizacja stała się spra- 
wą pieniężną. Istotą zadania stało 
się zabezpieczenie kapitału obro- 
towego dla istniejących aparatów 
produkujących. 
nie wal- 

z 
bo- 


Przemysł palestyński 
czy, jak przemysł europejski, 
ma 


Trudności gospodarcze Palestyny 


Kryzys ekonomiczny w Polsce przyczynił się dojma na celu zaha 
powiekszenia zastoju i bezrobocia 


wiem wystarczające możliwości 
zbytu wewnątrz, w kraju, oraz w 
krajach sąsiednich. Przemysł pa- 
lestyński toczy walkę o środki fí- 
nansowe, któreby umożliwił$ jego 
eksploatację, Po wzmocnieniu ka- 
pitału obrotowego pewne przed- 
siębiorstwa dadzą znaczne zyski. 

Mimo trwającej nadal imigracji 
elementów niezamożnych, liczba 
bezrobotnych nie powiększyła się 
w przeciągu ostatnich 6 miesięcy. 
Ale urząd imigracyjny zmuszony 
był zastosować daleko idący śro- 
dek ograniczania imigracji, Jest 
nadzieja, że do kraju wpłyną środ 
ki pieniężne, ażeby móc zatrud- 
nić armję bezrobotnych, liczącą 
4.000 osób, 

W drugiej części swego artyku- 
łu p. Davis omawia szeroko poli- 
tykę rządu brytyjskiego w Pale- 
stynie wskazuje na znane już in- 
cydenty ze sprawą obywatelstwa 
palestyńskiego dla imigrantów, ż 
usunięciem żydów z policji pale- 
styńskiej, oraz na rozporządzenia 
w sprawie ograniczenia imigracji. 

Reasumując wszystkie te mo- 


menty polityki brytyjskiej w Pale- 
stynie, p. Davis dochodzi do wnio 
sku, że jest to taktyka załaraso- 
wania drzwi dla żydów. 


już się rozpoczął 


Donosiliśmy niedawno a dojściu | 


wywóz węgla polskiego do Rosjij 


chacie przeszły pierwsze dwa po- 


do skutku większej tranzakcii sa | ciągi towarowe z węglem do Rosii 


Również w poniedziałek przez 


sowieckiej, Wywóz tego węzla jużj Turmont przeszło 70 wagonów 


się rozpoczał, Odbywa się on 
dwiema drogami: koleją do rosyi- 
skich stacj: granicznych, oraz ko- 
leją przez Turnmont — Zemgale 
do Rygi i dalej drogą morską. 

W poniedziatek przez stację | 
graniczną _ polslko-sowiecką Za- 


wegla. 

Węsiel. przeznaczony na eks- 
port do Rosji, dowożony jest na- 
szymi pociągami tylko da zramicy. 
Tutaj ze względu na szerszy tor 
kolei rosyjskich przeładowywany 
iest do wagonów rosyjskich. 


zo | SŁ. 


Polska linja okrętowa 


powstała 
Gdynia, 4 sierpnia, 


w Gdyni 


celem utrzymania stałej komuni- 


Odbyle się tu pierwsze zebranie; kacji między Gdańskiej, Sopota- 
organizatorów linji pasażenskio-to- | mi, Orłowem ; Gdynią. W przy- 


wzrowej, opartej na czysto pol- 


skim kapitale, 


szłości polskie jednostki okrętowe 
służyłyby także dla transportowa 


. Dążeniem organizatorów iest,|nia polskich emigrantów i utrzy- 


ażeby zyski. ciągnięte z przewozu | manłą stałej 


importowanych i 
z Polski towarów, nie %onęły, jak 
dotychczas, w kieszen ;ch ob- 
cych kapitalistów, lecz, aby po- 
zostawały w kraju. Chodzi rów- 
nież o uruchom, linji pasażerskiej 


komunikacji conaj- 


eksportowanych | mniej między Polską ; Francją. 


W poczet inicjatorów wchodzą 
pP.: Radtke, wieloletni wójt gm. 
Gdynia, Romuald Piltz, Aleksan- 
der Bieńkowski i inni. 


PokKrzywdze 


podatku obroto 


Na skutek interwencji łódzkich 
organizacji kupieckich u prezesa 
izby skarbowej p. Towarnickiego 
w sprawie przeciążenia  płatni- 
ków wymiarem podatku obroto- 
wego za drugie półrocze 1925 r,,| 
izba skarbowa w Łodzi wyjaśniła, | 
że poddanie rewizji obrotów, u- 
stalonych przez urzedy skarbowe 
w Łodzi za drugie półrocze 19 
r będzie miało miejsce tylko 
względem tych płatników. którzy 


ni podatnicy 
wego za 1925 r. 


złożyli w terminie 
odwołanie. 


ustawowym 


Prowizoryczne opinjowanie zo- 
stało już zarządzone i bedzie 
przez władze skarbowe dokonane 
bezzwłocznie po przeprowadze- 
niu dochodzeń, 

Ograniczenie zaś egzekucji w 
myśl odnośnych zarządzeń min. 
skarbu będzie miało miejsce ty!- 


stotnych nakszywdzeń, 


ko w wypadkach stwierdzónia i-| 


ANDLOWA 
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Zwyżka złotego na giełdach 
zagranicznych 


mowanie eksportu pol: 
skiego 


Nasze kota finafsąwie i gospo-| Angielskie stery finansowe za 


dancze Warszawy wi dalszym cią 
gu są żywo zainteresowane za» 
gadnieniem stabilizacji złotego. 
Na giełdach zagrnicznych ołdczu- 
wać się daje akcja, zmierzająca 
do podniesiet:ka kursu złotego, 

Akcja ta popierana jest przez 
dwie strony, mianowócie przez pe- 
wine siery finansorve Niemiec i 
Anglji, Obeciiy kurs złotego po- 
zwala bowiem , na znaczny eks- 
port i konkurencje z wyrobami 
niemieckimi, Natomiast przy zna” 
człałej zwyżce kursu złotego mogło 
by to być uniemożliwione. 


interesowane wi eksporcie węgla 
rozumieją, ze na wypadek likwida- 
cji strejku węglowego pewnie ryn- 
ki opanowane obecnie przez wę. 
giel polski z powodu znacznie niż 
szej ceny węgla polskiego mogą 
być dla Anglii stradowe. Z ego 
powodu stery finansowe  angiel- 
skie rozpoczęły interwencję, zmie 
nzającą do wywpłania zwyżki kur: 
su złotego. Na ten cel zostały ma- 
wet przeznaczone specjalne fun. 
dusze. które są obecnie już wpro- 
wadzane na giełdy zagraniczne 


— o0o— 


Podania na przywóz towarów 
z zagranicy 
muszą być składane między 4 -- 12 b. m. 


W sprawie przywozu towarów 
z zagranicy w ciągu września i 
października, dowiadujemy się, 
iż podania na przywóz towarów 
reglamentowanych przyjmowa- 
ne będą w centralnem stowarzy= 
szeniu kupców i przemysłowców 
woj. łódzk., począwszy od dn. 4 
do 12 sierpnia r. b. 

Podania winny być 


składane 
o00—— 


na każdy miesiąc, a każda pozy: 
cja taryfy celnej z oddzielna. 

Faktury na towary z Austrji i 
Czech winny być uprzednio ©- 
stemplowane przez odnośne mie 
nisterstwa przemysłu i handlu 
we Wiedniu lub Pradze czeskiej. 
Przy składaniu podań należy 0» 
kazać aryginał świadectwa przee 
mysłowego. (P) 


Rurs dolara 


Dalsza nieznaczna zwyżka 


Dzień wczorajszy na rynku pry” | niezmienionym poziomie 9,04 do. 


wamym walut obcych zaznaczył 
się dalszą nieznaczną zwyżka kur- 
su dolara i to zarówno wąŁodzi 
jak i w W amszaiwie. 

W Łodzi w godzinach przed- 
obiednidh obracano doliarami 


daniu. 


Kums ten utrzymał się (do po- 


prłudnia, poczem nastąpiła zwyż- 


ka dolama do 9,10 i pół w płace- 


miu, 9,12 w żądamiu. 


Oficjalny kurs dolara nt głołdzie 


walrszawskiej utrzymany został na 


po 
kursie 9,09 w płaceniu i 9.11 w żą- 


lary efektywne, 9.07 czeki, przy 
czem zapotrzebowanie banków 
dewizowych zostało całkowicie 
pokryte przez Bank Polski. 

Na prywatnym rynku welut ob 
cych w Warszawie obnacano do- 
larami w godzimiach rannych pe 
9,05 w płaceniu i 9,07 w. żądaniu, 
poczem nastąpiła zwyżka Kunse 
do 9,09 w płaceniu, 9,11 w żąda 
niu. 

Bank Polski w klalszym ciągu 
ofiarował za dolara: 8,98. 

"me 


Rynek pieniężny 


Warszawska gielda urzędowa. 


WARSZAWA, 4 sierpnia (Pat). Na 
dzisiejszej giełdzie urzędowej notowa* 
nia były następujące: 


Dolary 9.04 
CZEKI 


Holandja 365.30 

Belgja r 

Londyn 44,20 

N. York 9.07 

Paryż 26.10 

Szwajcaria —.— 

Wiedeń 128 60 

Włochy 30.50 

Pożyczka dolarowa 65,75 

Pożyczka konwersyjna 41.— 

4 i pół proc. listy zastawne 
ziemskie 32.25 

5 pr. obl. m, Warszawy złoto- 
we 27.— 

4 i pół proc. oblig, m. War- 
szawy złotowe 34.75 


cieka akclowa 


Bank Polskl 79.50—77.75—582 
Bank Dyskontowy 7.20 
Bank Handlowy 2.75 

Bank Zachodni 1.20 
Czersk 0.22 

Częstocice 1.12 

Gosławice 1.80 

Michałów 0.27 —0.27 

rley 0.17—0, 18 

Weciel 65—63—64.(] 
Nobel 2.80—3—2,93 
Fitzner 2 

Lilpon 0,55—0.88 
Modrzejów 3.25—3.340-—3,75 
Norblin 1 

Ostrowieckię 6--5.10—6.04 
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Parowozy 0.25—0,26—0.25 
Pocisk 1,17—1.21 

Rohn ; Ziel. 0.55 

Rudzki 1.17—1.21 
Starachowice 169—1.76 
Żyrardów 9.60—9.90 
Borkówski 0.75 
Haberbusch 7.40—7.50 


Ratowania złotego: 


W dniu 4 sierpnia 1926 r, 
Za 100 złotych: 


Zurych 56.50 
Londyn za 1 funt Szt. 45,00 
Berlin 45.91 — 468.59 
wypł. na Warszawę 46.15—46 59 
Katowice 46.15—46.59 
Poznań 46,23—46.47 
Gdańsk 56.78 —56.92 
wypł. na Warszawę 56,78—56.82 
Wiedeń 78,15—78,65 

= banknoty  77.50—78,50 
Praga 8), — 


Urzędowa giełda qdańska, 


GDANSK, 4-go sierpnia —(Pat) 
Na dzisiejszem zebraniu giełdy gdąń « 
skiej notowano w guldenach gdańskich 


100 złotych polsk, 56.73—56,92 
100 mk. Rzeszy 122.507-122,615 
czek na Londyn 24,895 
Telegraficzna wypłata na: 
25,— 


Lond yn ý 
Nowy Jork 515.72—515.05 
56.45—56.60 


Jarszawe 
Notowania giehiowe w Paryżn. 


„ „PARYZ, 4 sierpnia (Pat) Zem 
knięcie giełdy 
Londyn 168,50 
N, Jork 55,05 
Włochy 118.50 
Szwajcarja 674,— 
Belgja 99,25 
Hiszpanja KOJ, — 


5 VIII. — GŁOS POLSKI — 1926. 


„an 20 mm M EA OAZA ZERA PROCY M m | DZ m mn PR EA 


Nr, 213" 


Epokowy film sensacyjny w Ś-miu aktach 


„Ponromc dzikich zwierzat 


Film ten wywołał Zdumienie-Zachwyt-Uznanie u wszystkich narolów 
świata ! 


Tysiączne tłumy dzikich plemion, nosorożce 


Dziś najoryginalniejsz krokodyle, Iwy, małpy. 
RPO TY WERE ROJEK PONADTO! NA ESTRĄDZIE! PONADTO: 


Zdumiewające dasoa. a kogo AR (actora Eno naukowych) z udziałem jego słyn 
szenia syms Poco. SP YJ LERA-SZKOLNIKA ese Mle Eviśny -Rara 


Bez hypnozy! Potęga myśli! Bez uśpienia! Przejmowanie myśli na jawie! Wszystko polega na potędze myśli, na skupieniu i potędze ducha, na wysubtelnieniu w najwyż- 
szym stopniu uczucia. M-lle Evigny-Rara z zawiązanemi oczami odgadnie Twoie imię, nazwisko, wiek i t p. z zadziwiającą dokładnością określa charakter, zdolności, skłęm 
ności, wady i zalety obecnych. Kim jesteś? Kim być możesz? P. P. Lekarze mają bezpłatny wstęp. 


(o g. 7 wiecz. (w niedz. i sob. do miejsca po Í zł. |. Orkiestra symfoniczna pod kierun: 


m" kiem p. S., Bajgelmana. 2O22 


FIRMY | 


które mogą dostarczać poniżej wymienione artykuły, zechcą prze- 

słać swe adresy, jakoteż katalogi i oferty do biura Łódzkiego 

fomaszowskiej Fabryki Sztucznego Jedwabiu, 
Ewangielicka nr, 5. 


Żelazo, stal, blacha, drut, łańcuchy, rury. Wyroby żelazne i me- 
talowe. Armatura wszelkiego rodzaju. Artykuły kanalizacyjne, 
wodociągowe i do ogrzewania. Pilniki, raszple, Blachy i rury 
miedziane i mosiężne. Wyroby blacharskie jako to: oliwiarki, ku- 
bełka etc. Narzędzia stolarskie, ślusarskie etc. Okucia do drzwi i 
okien. Gwoździe iróżne inne wchodzące w zakres branży żelaznej 
i technicznej. 4108—2 


Ostrzeżenie. 


Skradziono mi w nocy z dnia 3 na 4 sierpnia r, b. następujące weksle: 
1) na zł. 500.— wyst, H. Cukier, pł, 15.8 w Koninie, na zlecenie M. Hirsza 

| 2) ma zł. 500.— wyst. H, Cukier, pł. 22.8 w Koninie, ua zlecenie M. Hirsza. 

3 na zł, 500.— wyst, H. Cukier, pł. 29.8 w Koninie na zlecenie M. Hirsza. 

4) ta zł. 500.— wyst. Abram Chaimowicz, pł. 12.8 w Kowalu Kujawskim, ta zle- 
cenie M, Hirsza. 

|5) ET 500,— wyst. Abram Chalmowicz, pł, 19,8 w Kowalu Kujawskim na zlec. 
M. Hirsza. 

6) na zł. 500.— wyst. Abram Chatmowicz, pł. 26.8 w Kowalu Kujawskim, na ztece- 

nie M, Hirsza. 

7) na zł, 400.— wyst. M. Taube, pł. 18,5w Błaszkach, na zlecenie Sz, Szliwkowi 


CZ WTO atii RE ETT WETE" 
Ss s, MOZE wę r) Pig kartun 


Bank Spółdzielczy Kupców i Przemysłowców 
w Łodzi, Piotrkowska 4l 


Spółdz. z ogr. odp. 


niniejszem podaje do wiadomości, że na mocy zarejestrowanego przez Sąd Okręgowy statutu, 
rozpoczął swe czynności. 


Zadaniem Banku jest: 


1) udzielanie swym członkom wszelkiego rodzaju kredytu; 

2) przyjmowanie wkładów oszczędnościowych i lokaty kapitałów; 

3) inkaso weksli, frachtów i czeków; 

4) wydawanie przekazów, czeków, akredytyw, gwarancji i zali» 
czek na inkaso; oraz 


5) załatwianie wszelkich czynności w zakres bankowości wcho” 


dzących, 


Wszelkie zlecenia będą wykonane z całą starannością i punktualnością. 
Kasa Banku czynna od 9—2 i 4-6 po poł. 


MY CEAĄT RORY 
aa A "W rz 
GREENE ZEK 


wskiej m. tadzi 


odaje do wiadomości, że budżet Gminy na 


a s 1111926 rok, oraz I część rejestru pobor" 

N EITINGON 8 5-Ka czego na 1920 ra, zawierająca płatników z ulic: 
u; etyk Zachodniej, Zielonej, Zielonego Rynku, Zawadzkiej, 
podaje niniejszym do wiadomości pp. Akcjonarjuszów,|Zamenhofa i Zgierskiej, zostają wyłożone, stosownie 
Że w dm. 25 sierpnia (926 r. o godz. 4ldo istniejących przepisów, do przeglądu w przeciągu 
po południu odbędzie się w lokalu Zarząduļ8 dni, t. j. od 5 sierpnia do 13 sierpnia r, b. w kan- 
w Łodzi przy ul. Sienkiewicza MN: 84: celarji Gminy przy Pl. Wolności Nr. 6 w godz. od 


DOROCZNE WALNE 9 do 11 przed poł. 


p à o e , „. W ciągu tego czasu wodke: N U | 7 a r A 7 U 2 W a n 5 
Zgromadzenie: Rkejonarjuszów pw atre asosni | MUPDIĘ ywarą. 
1. Wybór przewodniczącego. | p 2e 


aeaea aad Gminy wyzn. żydo 
SPÓŁKI AKGYJNEJ|, 


M 


Hu 


ENNICZEJ 


ZARZĄ wł 


B WŁÓKI 


cza. 
8) na zt. 142.— wyst. Doischen, pł. 8.8 w Służewie, na zlecenie H. D, Menche, 
9) na zł. 190.— wyst. Z. Zale, pł. 31.8 w Działoszynie, na zlecenie Allenberz I 


Budde. 
10) na zł, 180.— wyst. Krymołowski, pł. w Działoszynie, na zlec M, Hirsza (data 
pt. niewiadoma). 
Prócz powyższych weksli, skradziono mi jeszcze 69 sztu* innych weksi!. 
szczegóły co do których zostaną podane do powszechnej wiadomości za dni kilka 
Ostrzega się przed nabyciem powyżej wymienionych weksli, 


CHIL MAJER NAJMAN, ŁÓDŹ, SZOSA PABJANICKA NR. 26. 


Lokomobtlę 120—150 koni na kołach lub demi fixe, ewentualnie 
skombinowaną z generatorem na 220 wolt trójłaz, 

zbiornik żelazny czworokątny o pojemności 10—15,000 litrów zam- 

knięty lub otwarty. 

dwa, albo trzy zbiorniki okrągłe żelazne o średnicy dwa i pół metra, 
długości dwa i pół metra z mocnej blachy, 

do 20 sztuk beczek lub rur żelaznych o lekkich ściankach, średnica 

plus minus jeden metr, długości do jednego metra, 


OFERTY DO BIURA DZIENNIKÓW „PROMIEŃ* SUB „L, Z 


= 


TA PROSIEK BOLY GŁOWY || 


: następującym porządkiem dziennym: = 
2. Sprawozdanie Zarządu i Komisji ki wizy i-| | 
za rok 1925. | 
Podział zysku za rok 1925, 
Budżet na r, 1926. 
Wybory: 
a) jednego członka Zarządu, 
b) Komisji Rewizyjnej na r. 1926. 
6. Wnioski, 
Pp. Alicjonarjusze,, życzący sobie wziąć u- 
dział w Zebraniu, zechcą na 7 dni przed temże, zło- amd. 


el roman | Dr. W. DYLEWSKI 


nitie wyżej oznaczonym, odbędzie się ono w drugim|Choroby nerek, pę- Choroby wewnętrzne 
terminie dnia 8 września 1926 m. o tejżejcherza i dróg mo- i dzieci 


rzyjmuje od 1—2 | Przyjmuje od godz. 6 do 7 wiecz. 
i od 4—7. 

Piramowicza 11. | PIOTRKOWSKA Ne 121, 

«dawn, Olgińska! II piętro, front. 

Tel. 48-05, 4110—1 


ht 


finar manay OLA DOROSŁYCH [inaa sasa] 


ÈN WZOZJACZZŻĄ 


$ » 4 
ike | 
Na AIV] LABOR CHEM-FARMAC | 
KORAD] -AP KOWALSKI- (4 
Suei WARSZAWA- MIODOWA 5 


En A O 


szsíusíey 


| 
| 
| 


mnsa AMójU 2197 


żyć swoje akcje, względnie zaświadczenia kra 
instytucji bankowych, w Zarządzie Spółki w 


LEKARZ-DENTYSTA 


Tadeusz Babad 


powrócił, 41068—1 
Nawrot N: [A 


z 


Dr.H. Garewicz 


RENTGENOLOG 


- powrócił. 
4075—1 


Tel. 25-22. 
4098—1 y ka 


WEZ! 


a UJ yite T 


yi % RAR E AD iA R. = Walz! WI BODO WAKT ZOE TREES ZOZ 
Ogłoszenia dropne licza się po 10 Ogłoszenlia dla poszukujących pracy 
groszy za wyraz. Bieroszy wyraz bez wzgędu na H _ Wyrazów 
liczy się podwójnie. Najmniejsze kosztują 7 groszy, dla ofiarujących 
ogłoszenie 50 groszy. 1 zł, 50 groszy. 
W Ie, DR IDE LOLI ZW" (Pw Ay aiw PEWNY IEBRENO RA ZJ DYS JAZ AB, EW PNE PE TW TW MAKI SEA CHBIE: : DEBUNĘZA 


TECHNIK DENTYSTYCZNY 


DONIESIENIA ROZM. ] INTERESY HANDLOWEJ |» GIEŁDA PRACY :: | ooo 
| 


TESERO A OEO EN VT RED 
M 


| LOKALE iMESZKAMA : 


do adm, „Głosu Polskiego. 4106-] 


Y 


CRAP ERER US ENR I TSAREN ER ED a 

ZNOŚĆ! PLACE KORESPONDENTKA STARSZA PANI . 

2 SALE FABRYCZNE H BACZNOŚĆ! |do sprzedania przy ul. Śląskiej Nr. 82 w! rutynowana, samodzielna, w iezykach:| pędAca dobrą gospodynią I znająca się na 
bowierzchni po 1.000 łokci kwadr. każ-| Firma „Kryształ * Łódź. Piotrkowska 97. Chomach. Wiadoraość ul. Słowiańska 6.' polskim: angielskim. francuskim i ro.| TOIU ! szyciu (włada francuskim) poszu- 


da, z podwójnem światłem i centralnem | przyjmuje wszelkie roboty: czyszczenie MIKS. 
ogrzewaniem. do "wynajęcia. Narutowi-| szyb wystawowych. fabrycznych i pry-, === STE SKLEP 
cza 34. Kajzer. 3986—5-m' watnych domów., cyklinowanie. druto-! 


kuje miejsca do dzieci. Bez wynagrodze- 
nia pieniężnego, a tylko za dom į utrzy» 
manie. Łaskawe zgłoszenia do adm. „Gtr 


4094-1714 syjskim, ze znajomością polskiej i fran- 
p cuskiej stenografji, pisząca na maszymie, 
poszukuje posady. Oferty sub .„Samo- 


koniem N ONA wanie i froterowanie posadzek. sprza-; winnó-kolonialny sprzedam. Warunki do-; >; K dninistracij „Głosu Pol". su_Polskieżo* pod „Uczciwa. _ 4101-4 
- tanie biur j mieszkań. Ceny przy-; godne. Byt zapewniony. Oferty sub KS p ea + > oe SPRZ S HURTOWNIA 
p = 7 à S “a „åh | 24.7 r : 

POSZUKUJĘ | stępne. z” 3196—15-1 A. P.“ do ad, „Głosu Polskiego” 4097-4-h PRZEDWOJENNY WOJAŻ włówiennicza poszukuje sprzedawczeg! 
słóoneczńcgo mieszkania 5 — 6-pokojo- | ZAGINAŁ ` í is NN > ER „ na wyjazd. Pożądany ięzy%g polski, mie- 
wego na pierwszem piętrze. z wygoda-! ZE FRIĘDE 5 Era | f pre Ty | Pidlowo ROSZ dobrze ustostwkowany miecki i rosyjski. Oferty składać pad 
mi. w dzielnicy od Górnego Rynku do ak IŁ ASTM Proszę e boot ZADEN, DEKU w EE A E Joi „Kawaler“ do adm. „Głosu Polsk,“ 4095-1 

` iej i Senkiewi 2f- rzejazć 14, m. 14. 4100-1-0 ; Śląsku, żukuje stępstw a Aei > 
skrek Wozel aSa iaei S As AE Taa © cia i pa E oram rary e patrz ineen m EE zy Ra dim w branży Arykołaży. dzłanych POSZUKUJĘ 
SK:CJ. (SZEIKI Średni 'a WYZIUCZO=; s i weś We "2 Hr 3 A n mEn 4 
ne: "Oferty pod Maba“ proszę. AE z PRZYJMĘ jWENDRYCHOWICZ AURELJA |; pończoszniczy:j!. Referencje na żąda- inteligentuej panny A l do p nn 
warmikańi składać do redakcii uinicj- uczennicę na mieszkanie. Zgłoszenia: Ka- zgubiła paszport niemiecki, wydany wi nie, Oferty „E. M. 100 EA = E posoan arutowicza 9, m. 
szego pisina, 4080—3-m rola3, m. 12, 4092-2-d Łodzi, 4093-z Kalisz. 10395—3 od 3 do 6 po południu, 
= POLIR E IREE PE RU P ET OE S S EE TA TTA TANTAN 
VETEEN 


Redaktor i wydawca:Marceli Sachs W drukarni „Głosu Polskiego“, Piotrkowska 36» 


